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KINO 
TEATR CZARY ~11111111111 Dziś premiera wielkiego 

filmu w kolorach 

Reżyseria Williama Wellmana 

MacMURTAY, R. MILLAND, L. CAMPBELL 

ZwyGięzGy żywiołu 

PIOTRKOWSKI 
Wspaniała wizja przyszłej wojny i przyszłych podbojów 

powietrznych. 

Popol. o godz. 3. Bitwa nad Marną 

Początek codziennie o g. 5 w święta o g . 3. Ceny zwykłe. 
hdres Redakcji i Adm. Piotrkow Tryb. Słtwaokrłego 18 tel. 10·21. Drukarni 10-66. 
Za tekst str. 2 - 7 odpowiada Wacław Gąeior<1w11ki. W-wa, Widok 21, druk. „Matador• 

------·---------------~------------------------------------
• • • • 
1emcr IPI u Uli w a e 

z obamv przed powstaniem zbroinvm Czech, w 
Dzielna· Dostawa ludnośłi wstrz1mala zapowiedziana lale represji 

LONDYN· Po ostatnich lłde I Pnebywajpnm w Wiedniu tJtOTEKTORA ltZESZY PO I Protektor 1Uet1y urztdzll I aoł~ .~ej5C411dh ppd wid• 
~rakołlaldch :w11d1eałach lcauc1~ HłtlwO\Vi momu- UPŁY'\VIE TERMINU 10 B. śledsnvo. Winni zabójstwa znaj 1 kitni ~,~ami. 
"A·łads 0protekłor.am'' pua<tlłait nikowano wpłOlt, ił na teNnłe M. ZOSTAŁY ZANIECHA• dują tit vt w:ltlitni~- - ----------
lfcych w ~iku s za&Otd()ft• „prOttkłoratu" li~ alt naldy NE Z POWODU STANOWI BUKARESZT. w11acłomo4~ ~ 
Il.iem łandarnia błtmłec1de10, 11Y po\\'dałe • wybuchem powsta- SKA LUDNOSCI W KŁAD• o Nin.ie utAjonej tewolrty, iaika 
tuacja w Kładnle ltlła tit dla nła.. NIE. · I plbUfe rt& o~ ~ r. , ... 
Niemców n!eswyldt łtaałcma. Ko~dent .,Exchange Te- Premier Eliasz złożył wizyłt 

1 
Cz.ec:h i Moraw, przeruiknęły s~e ~- „ 

Ludnoł~ csuka ~ ulec leanph donoał., li na ekutek sektetarzowi 1tanu Frankowt l c-ej b.& łamy prasy NmWiskiiiej ; . • 
pod cltiarent memłecldch IZJ• tego meldunku kanclen naka• wytaził mu najgłth•z~ ubolewa• 'po raz pi.erwuy dlo(pie&IO w 
kan staWiła twardo tsoło ferro• zał l!Dłant frontu ł odbył tele- nie z powodu zaibordowAftła '~u i o~ w;"daitiem:ia 
POwi „protekłor6w'' głołuo na- fonJcmł tozmowt z 'VOn Neura. żandarma w Kladnie oraz zape. mi w I<ładimt. 
wołujtc wuyttldch Csechów them. Właclomołcł powykze wnł.ł o podfcdu kroków celem l~e o s~ji. w jaki.ei 
i:lo lnuiłu. pokrywajt ałt żftaałt Wkowicib ukarania 'frinnycb. znajduje s~ ludnośe ~ jak 

s poniższymi .tadomołcłtmi o• . Poza ~ ukuał si~ KOM.U. i o dr•l«>ńslcidl repiresjadt, ~ 

---------~ 8cj4lnymi kół · niemieckłch. NlK.AT O ZAMOlUJOW& sowanydt prui wład.-e ~-
BElU.IN. W'31oraj wi•G&Otem NIU W NOCY Z PIĄTKU kie ~ały w sz~ldidi ko• 

Prowolc1cJ1 1da6skle 
Z ;»•wnośe14 nikt Sft nie ha

dzi ~ w Gdd.aku ani w Bel°" 
linie, łe Polaka pod wpływem 
niensta.n.nych al)'kan 1 · pro-

:wokacji •l'źekttił śit ja!de"° • 
kolwiek se swoich upra'9nłłe:6 
w Wolnym Mieście. Niettic:>m 
raczej chodlł o to, b)' # Gdai\· 
aku utn:ytn46 stall nłeustanne
ro rotdraźnfenti, bo to jeat 
im po.trlebne dla ~lów propci
;randoW)'Ch f clla dalsiych pro
woka°'i. 

Sol• w oku hłU&rowecSw 'tlV 
Gda61ku q po1101 lnsptktó· 
rzy celni. Pne1mdzai• oni 
pnemJtowi • 1?1111 W1chod· 
nfoh do Gdat\aka, WłOć Pl'le· 
cłw nim sldetowane je-.t głów
nie 01trle prowokacji. al• 
poniewu przemyt nieu1tann.ł• 
rośnie, & •ładse :rdaflttda 
wsp6łd1lałajł 'W t1źil prawie 
f{lwnie, przeto rauad J)Olaki 
powitk„ył llo64 iD•P•ldor6w 
w Wolnym Mie~~· o dal•aych 
86 016b. Spowodowało to na 
łamach pra11 hitlerow1kiej 
w.vhuch prawdziwej w~ciekło· 
&ci. 

Lecż to ~4 prowokacJ~ -
Jeże.li tak pówłedde~ m~na 
codzienne, · ldan;&jfł iit jednak 
t;lkte takin, które 'łlfYkta~taJł 
daleko pon te , codzienne :ra• 
my. 
Ta~ prowokacJlł ttłecodzla 

11ą iest odbywający 1it ddg 
w Gdallaku zlot hitlerowsldc)1 
sztur,nt6w~k., Odbywa sit to 
pod f ormt ~więta 1n>0rtowt,o, 
l ma. J>l'Zyjechad na nie aztuz: 
mowc6w aż 40.000 t Lecz rze
czywistośc5 jest zupełnie in· 
na nił po1ory. 

Oddziały S. A. " ddA jut: 
raktypanje składow, czę~et, 
ilierń:feckłej anni.i regularnej 
t po~adaią wszrs.tJde rodzaJe· 
f)ronł, „w ,(Jdafisku odbywa słę 
zatezą nie świtło aportówe, 
ale po prostu rewią wojskowa, °"" muli by~ postanowło-
ne, 41tłeb7 takie neoq nłe 
łogły 11-: d~iać f powtal'Z~, a 
prza~e ·wst;y11tkim trzeba &łę 
»ostira~. · f,y Europai dobrze 
.na.W., co aię dziej ... 

~ ait komunibt, atwłer- NA SOBOTĘ 'W MIEJSCP• ł~dt rutmlńskiej opinii ~ 
d2:afłc;y łe ZA.RZĄDZENIA 1 W.OACL NACH OD ~· wruoniie. -
ZAPOWiiDZIA~ fRZEZ NIKA POLICJI CZESKIEJ. Prasa 'P<>cbje te inl<mnaeje na 

Odllrawa szturmówek w Gdańsku 
zamieniła sit na zwykłą pompatyczną 

hitlerowskłl 9alówkę 
GDA:RSX:. Na „Długim Ryn· momenty dla kanclerza :ffitlera, ,,gotowości Gdańslta" nie precy 

kti" w ~ku odbyła się od· utrzymane było w znanym do„ zujłlc jednak bliZej do czego air: 
prawa szturmowych odcbiał6w brze tonie pompatycznych mów ta gotowość odno&. 
SA, w cusie której wygłosił gdańskich osobistości polityi:z ... 
prHmówienie przewódca naro- nych. P. ~orster m. m. mówił o 
dowych socjalistów w Gdańsku „odcięciu Gdańska od Rze-
p. Albert Forster. 1zy (?)", „tradycyjnej (I) blCZ• 

PrzemóWienie p. Forstera, ob no~ci Gdańska z„. Pmsatni 
fitujące vt Wierno • poddancze Wachodnbni" oraz wapomniał o 

Na przem6Wittme p. Forstera 
odpowiedział p. Lutze, który na 
:zwał odpraw~ szturmówek gdal\ 
skich 114lubowaniem dla F\lhre-
ra0. 

Manewrr flotr baltrckiei 
łt1czą się ze sprawłl fortyfikacji wysp Alandzkich 

MOSI<:WA. Według doniesiei\ lwa, odbywaj" lię 6WicJenia eo- jęcie "wyspy hiepnyjaeielaki~j" 
ze łr6del sowieckich, w zatooe wieckiej floty bałtyckiej. W 6-wi łrlC:Zll w kołach polityc:myoh 1 
J'~skiej pod kierownictwem lu czen.iach bior- udział wszystkie l'legatywnym ustosunkowaniem 
dowego komisarza marynarki jednostki floty bałtyckiej ZSRR do sprawy ufortyfikowa-
woj!nnej admirała KuZftie.:o- Cwic:r:enil te maj,ce na celu za nła W)'sp Alandzkich. 

~ 
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IU61 I królowa w gościnie ''U prezydenta Roosevelta 

4 milionowy tłum w New Yorku szalał z radoś.ci 
na widok przybyłej na wystawę angi,elski j pary królewskiej . . 

NEW JORK: Przy .rYku syren,~jąca na C%eś6 la6lewskich goś· aht tych.t!umów ocęn~Ji na o•I d~korowanej bramy, •w-ystawy po 
okrętowych, wsr6d salw armat.i c1. . · koło 4 miliony osób. Nad po' witał parę kr61ewSKą gubcrna
nich wiwatów milionów ro:ientu W chwili pr:tybycia kontrłorpe rz~dkiem czuwało 13.500 poli• tor wystawy George Whelan. Z 
z.jazmowanych Nowojorctyk6w, dowc:a tlo Battery Point na wy„ cjantów i 1.700 detektywów. kolei goście królewscy udali się 
ingieJ$ka para królewska wyta.„ spie Manhattan, 21 diiał dało Gdy orsuk królewski priejd do {>awilonu rządowego Stanów 
· dowala ~-·pokładu kontrtorpe• potrójną salwę powitalną,. dtał prtllł Central • Park, parę Zjednoczonych, gdzie spożyli 
dowc:a ,,Wan:'ington" tta wrspie 100.000 obywateli amery_kań1 ~rolewsk4 powitało tntuzfasttcz śniadanie,__poczem zwiedzłli p&• 
Manhatta. . ' skich, zebranych n• Batery Point nie około 1 milion· dzieci s:d~ot-" witony Wielkiej Brytanii oraz 

New York · zgotował angiel, powitało .zoAci krOlewskich grom nydl, iebra~ych na trybw1acb. Z dominiów i kolonii brytyjskich. 
skiej parze luólewskiei naiwspa kimi okrzr,kami ,.Niech źyj4 król drogi, która jest wiac:Juktem, pro Po opuszczeniu W)"llawy para 
nials•e w his~orli miasta pnyję i królowa'. Orkiestry odegrały wadzącym przei nafwatniejsze królew~ka odjechała wśród bez 
cie. Wdłuz 15. kllqtnełr()Wej lra hymny obu narodów, roc%em or c&ęki miasta, król i królowa ui- ustannie wiwatujących tłumów 
~ na, rzece Hudsąn, kt6rł król i szak królewski ruszy w drogę rzeli potętns. panoramę naiwięk do Urtiwersytetu Columbia, &k~d 
królowa przebyli na pokładzie do wystawy nowojorskiej. sze~o miasta świata, · -po krótkiej wiz:yeie udała się do 
kontrtorpedowca .,Warringłon", Wz.dłui ulic z: Manhattan do te W chwili przybycia pary kr6 majątku prywatnego prezydenta 
płynęfy setki specjalnie wynaję- renów wystawy zgromadziły się · lewskiei na ~stawę. świa~ową Roosevelta w Hyde Park, gdzie 
tyqh statków ' i qic:itorówck, · wy· naiwięks:e dumy, jakie lriedykol I bateria d:dał dała po raz dru~i spędzi dzień dzisicj~zy, odpoczl, 
pełnionych · pu!?licmością, wiwa,;. Wiek ·w New Yorku widziano. Li salwę oowitalna. U .wspaniale u wając po ,,trudach oficjal".'Jelt: • 1 

RUM I A NEK świeżo zebrany kupuję w każdej ilości Skład Apteczny PAWŁA PODGÓRSKIEGO 
ŚIWOKI CHEMICZNE da zwalczania chorób i szkodników roślin upraw J:b poleca w PIOTRKOWIE. s1owackieao 12. , 
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IJaponia·blokuie koncesje· brylJjSkil . z~:i~ia~~~~:.::.. Amb. sowiecki 
i . 

u ·p. · Premiera 
P. prezes rady ministrów, gen. 

Sławoj Składkowski, przyjął w 
dniu dzisiejszym ambasadora 
ZSRR w Warszawie, Mikołaja 
Szaronowa. 

11 ~rzyży Zasługi 
dla robotnikCw 

dworu1wrch 
Dnia 10-go czerwca rb. p. wo 

jewoda Jaroszewicz dekorował 
brązowymi Krzyżami Zasługi 
tt~tu robotników, zatrudnionych 
przy budowie dworca centralne 
go, którzy w czasie pożaru gm.a 
chu przyczynili się do opanowa
nia sytuacji. 

P. wojewoda przemówił w ser 
aecznych słowa.eh do robotni
ków. 

Tydzień PCK 
w Gdańsku 

Sytuacja w Tientsinie staje się z każdę 9odzinłl ~~.N;>~~~~ tC: 
b d • • • k • macz ptzy ambaisadz:ie ~ coraz ar Zl8J 'nlepo OJąCa iciej w s~gha;u. który are5%Jbo 

LONDYN. Tutejsze koła ofi- wizję wszystkich os6b, udają- stały odd~ały wojsltowe i poli- Wany wstał prze władze jaspań 
· ' tru · · b d h · d k · · · cYJ'ne. Główną przyczyn„ zatar- akie w Kałgani.e w d!nii.u 26 maja CJame zapa Jl\ się ar zo po- cyc się o oncesJl l opuszcza- -. b ostał 1_.! __ 

ważnie na sytuację w · Tientsi- jących jej teren. Napięcie mię- gu jest zabójstwo mianowanego dziŚ do Pe~J111UDY i powu.'6aił 
nie, wywołaną przez japońską dzy . Japończykami a miejsco- przez Japończyków chińskiego fur r~- udał . 
„blokadę" koncesji angielskiej. wymi władzami angielskimi inspektora celnego Eng-Ki-Ten- • ~!-'er Stę, jale wia 

domo, do Kałga.n.u celem ~ 
Wczoraj od rana żołnierze ja- wzrasta z godziny na godzinę. ga, który zabity został na tere- ai!a ~ań za ~ 
pońscy przeprowadzili ścisłą re- Po obu stronach wzmocnione zo nie koncesji angielski.ej. pułkowmlciem Spearem, który: 

Min. Gafencu . w~ Ankarze ~~ ~ sJ= 
mówić będzie o wzmocnieniu frontu ententy przeciwko 

wichrzycielskim zamierzeniom „osi" · 
ISTAMBU?;. Minister spraw I tyczyć będzie gMwnie ·dwóch muńskiego ministra spraw zagra 

zagranicznych Gafencu przybył problemów. • nicznych - Gafencu w Ankarze. 
w sobotę wieczorem do Ankary. 1. Stanowiska krajów bałkań- Znaczenie tej wizyty podnosi 

W bukareszteńskich kolach 
politycznych podkreśla się, że 
chociaż zaledwie miesiąc temu 
minister spraw zagranicznych 
Gafencu odbył długą naradę z 
tureckim ministrem spraw za
granicznych w Istambule, to 
jednak z okazji obecnej wizyty 
ministra w· Ankarze przeprowa 
dzona będzie ponownie· wyczer
pująca wymiana zdań, która d<>-

skich wobec akcji angielskiej, a fakt, iż minister Gafencu jest o
w szczególności zagadnienie ko- hecnie przewodniczącym Enten
munikacji przez Dardanele w ra ty Bałkańskiej. 
zie konfliktu. Uważają tu, że rozmowy tu-

2. Zacieśnienia współpracy recko - rumuńskie obejmą spra
państw członków ententy bał- wy stosunków państw bałkań
kańskiej w chwili, gdy Niemcy skich usiłowania odciągnięcia 
próbują rozsadzić to ugrupowa- Jugosławii do Niemiec i Włoch 
nie polityczne. oraz stosunek Rumunii i Turcji 

LONDYN. W tutejszych ko- do wysiłków Anglii i Francji u
lach dyplomatycznych przywią- 1 tworzenia frontu antynapastni
zują wielką wagę. do wizyty 7'1- czego. 

• 
-~'> 

~~ 
• 

er." 
~tJ/Jle t!wic,ftttJ..
fe„wyqrywa się u 

TAR&DWNIKI 

GDA~SK. Z okaJZiji roz.ipoczy 
.niaj ące~o s\i.ę tyg_odt~ ,propagan 
dy Polskiego C-z.erwolllego l<tr.zy 
ia w Gdiań~u, od.był się w ~ 
:Li gimnazjum polski.ego w Gdań 
S'ku gościnny wyst:~p manyich 
lwowskiah artystów rad'iiowydi 
„Sz.czi~pka i T ońka" oraiz chóru 
lwow$kiego „Ecba - Macie--

:.~b:'~ ~::,~Nowi zastępcy Komisarza z2granicznego ZSRR 
tom go:rąicą owację, zmusz.a:jąic p k• f k k "k 
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Układ 
iiah dlO biisowam.ia. Cała imip:reza, ołom 1n pozostaje a tycznym ierownl iem ministerstwa francusko-turecki podDISl-
po przemówienfuu prez-esa chóru MOSKWA. W związku z no- kierownikami ludowego komi- ropejskich, kierować ma sprawa DJ bedz.e na:ycbmiast 
dl.ra Wal~górstkitego, naibrała cha minacją 2-ch nowych wice-ko- sariatu spraw zagranicznych. mi Europy Zachodni~ 
rak.teru Żywiiiok~wrei mairuifestacji misarzy spraw zagranicznych, Podczas gdy Gruzin Dekano- Os! ateczny tekst 
naivodowej. Gruzina - Dekanozowa i Salo- zow objął referaty azjatyckie, Dotychczasowy pierwszy za-

Po pr.wdstawiend!u gchlńs:ka mona ŁOzowskiego, w moskiew Łozowski, który w swoim czasie · stępca Mołotowa w komisai"ia- ZOStilł iUi Wre<ZODI 
.M. · ~.jllOOWała skich kołach politycznyc.h zwra- wielokrotnie był wysyłany w cie spraw zagrani~znych - Po- ISTAMBUL Francuski ...., 
artystów i gości w Salonach Pol cają uwagę na nowy podział za- poufnych misjach do państw eu tiem.kin, pełni na razie funkcje basador w A.nkane Manis:B 
sldeg,c> Klluibu MOIIS!k.iegio w kresu działania między nowymi ogó\no - kierowni e. wrpyl d2il w tureckim ...WU-
Gdańs.J~.u. • sterstwie spraw zagranicznych 

101?-lede buty „Zgoda„ l1l111a skon' CZJlll z ustapst•••am1· ==:. =.a::.m""'mia 
W sobotę, dnia 10.go bm., hu W 'i R Podpisanie układu odbcdde 

ta ,,Zgoda'' w Świętochłowicach K • rJ Ił" ł łk • d d d • d • · tychmia.st. 
obchodziła uroczyście 100 - lecie az 8 nowe U 1ma um spo a Się % Z ecy OWaną O powae ZUi się na 
swego istnienia· w uroczystości KOWNO. w dniu wczoraj- wewnętrznych gen. Czaplikas. I wydawać, że nie będziemy sit: Pomnik zwrdeZCJ 
wzięło udział szereg wybitnych szym w trakcie rozważania Oświadczył on m. in., iż nale ' opierali i będziemy skłonni przy • d H · 
osobistości, . or~aniz~cje społecz- zmienionego budzetu p3.ń"stwa ży raz na zawsze powiedzieć SO jąć nowe żądania ultymatywne. SPD arw1 
ne, ~aw®:~e 1 tysiączne rzesze litewskiego na r. 1939 w tutej- bie, że „jakiekolwiek dalsze u-

1 
Wszyscy wyraźnie muszą sobie PARYŻ. Na czeU zmadeio 'tł 

publtcznosci: • • szym sejmie, wynikła nader oży stępstwa wrogowie nasi osiąg- zdać sprawę z tego, że jest to roku 1931 w wieku lat 79 mar 
~r?czys~osct rozpoczęły Slę wiona dyskusja, w czasie któ- nąć mogą tylko idąc po naszych I zupełnie wykluczone, i że na- szalka Joffre, zwycięzcy z. naci 

poswię<:entem sztandaru załogi rej przemiawiał b. minister spr. trupach.Obecnie może się komuś sza wola jest zdecydowana". Marny, odsłoni~to chi• Po P9hi 
hu.ty oraz uroczystą mszą św., dniu pomnik sławnego wOd&a 

~~ó~~td~lebrował ks. bisk~ ~ Groz·na eksploz1·a ·w M:1drJ1c1·e =go\v~=a:v i:.r: 
Po wręczeniu następnie przez U średniin ąsiedztwie ~df tli. 

p. min. Romana dyplomów i po' W . .
1 

. ł 'I . • •• fla. · 
darunków pr.acowni~om, którzy powietrze wy ec1a teatr kro ewsk1 zam1en1ony na arsenał Obecni byli praydC1lt Ld>ruti. 
prze4pr0acowlald1 'Y h25ucile tbez prze~ PARYZ. „Paris Mi.dli" c11ooo„ pożattm,ej. J„c:h żołnierzy pebą- wyoh. Po zajędiu ~ wła szef francuskiego. ntabu aen_~ 
wy wzg ę nte a • P_!'_zemo si M Ą • ...11.......... • • kł · ~a... -~t. sł; · t. _ tr.z. chu d dow ~1 ...::J.... n ego gen Gamehn w otOC%QWI 
wił naczelny dvrektor „Wspól- :zt..~: ............ ohr .„u 1:_: ... merziwy k~ ~„ '""-1':""~ _tu.z~~~ gmaS • ~.'Z~ nairo ć e ~e ...... „ ~„ · licz.n...to ;ztabu dostoj.iików wol 
noty Interesów'', do której · nale wyou %111ll1SZ„ .... ,... w pią~e Wlb oatlllO:.llO ~J"'.(U/e mny. zereg ui:-ie ~ną z. t~ in.aJ!Illlt'om- Isk ~eh i cywiln eh· Po odsło-
t.y huta Zgoda" in! Kowalski crorem gmaoh madrydk.iego te- przeohodln.iow, obecnych pa.-zed p!ie·C7lllVCJsze ma.łleriały wybucho i • O"!'f iika :fibył . . 

· ·" • • R · · ' ał!ru kroLewslci.egio. Eksplozja gmaiahem w czi3siie wyibuchu, od we. Po:zJostał jedlniak petwtien 2li:V nięot~ pomn . akSJę rewia 
a po ntm p. mm. oman. wydarzyła się o god>z. 20.15. Po ID!i!~ lelk:kiie dbt-~enia. W a:a- palS granatów i ralciied: świcitLo I i defilada wo1sk~a, tóra · ~ 

Samobójstwo prze- wstały w :zwń.ąi~u z nią pożar sie wo!iiny domowej gmach tea-lnyc!h. . brazem szczególnie • k;Y~-
ł L . :zdołamo opaniować dopiero po tru służył jako Składiniica amuni P:rzycrynia eikspbji doltydv . r'!d DOWOCZCSD!\ WOJS_ &Ul,IM.@ 

mys owca we wowie 2-godiz:ittmy,c:h wysiłkach straży cji oxaiz maite:ciałów wybucho.i czas me jest mana. sk1cgo. 
We Lwowie popełnił samobój K f f f 
l!~:~!~~.::&= Zawody lekkoatlel.litwa-Polska 1or:a~s:~e:n. 
ny udział w fyciu wielu organ.i· d f k. r r BRUKSELA.. W kopalbi Vtd 
zacyi lwowskich i piastował god a Y o azję do żywiołowej manif~stacji na czesc B~ koło ~ ~ 
ności w szeregu stowar:zyszeń. • d ła SDę w.cwiaJ lcatasbola ~ 

Powód samobójstwa nie jest naszego sąs1a a cz.a. Dotyohcms wydob,yeo zwłQ 
jeszcze stwierdzony, klrątą jed.. W dniu wcz<>ra.js~ym na Sta·1 szawie rozpoczęły się pierwsze wieaział prze.dstawiciel litewsKie ki :S..ch gómikórw.. ~ 
nak na ten temat różne p0głoski. dionie Wojska Polskiego w War międzynarodowe zawody lekko- go zwią::Itu •. dziękując za serdecz.ł Go do low 6-ciu ~~ 

atletyczne między re_prezentacja ne powitarue. . gó~w ~WSZ~ · „ •eUJ , . t •~ • mi Litwy i Polski. Drużyna li- W loży honorowej zasiedli p. ~01, il.stmeJ~ na~.~ 
.-O .!li• P O „ • tew~ka weszła na stadi~n przy min. Kościałkowski, który u~ ~ o~. źe pon!Leśłi °°' d 

Plotka sr.aileje w Polsce w dałs:ym ciągu.. I to na.:i"b.amme;i oiieproarwdopo- dźwiękach marsza. powitana o- dowal nagrodę przechodnią, mt.n W1lllle'% śmiierć. 
d_obna.. ~~ ~~ł<> óośw&ad:~ osta.tnlk:h paru miesęcy, k.iedy wszyst. w~cyjnie d~ugo~ałymi oklas~ pełnomocny L~twy w Warsza~e Przed podr6ia Stranga. 
kie wers]C k:a.~e w ~enau do rz.cikomydi wv;padków ~ Bałty• mi przez kilkutys1ę<;zny , tłum W1 p. poseł Szaulis oraz .członkowie . 
lmmn i na ~l naszej granicy polu~niowo - zaichodm.ej ~Y saę wrssa- cłzów- Chorążowie obu państw poselstwa litewskiego wicemar„ LONJ?YN .Forellglll <?f&oe. o 
ne :t pailca„ N.11e l)OIDogło dośw!iiadczeDoie z plotą o :manym rewaJOwym akto- • ·1· t d b k · b' ó ł k · L"twi• · rpraoowu]e w dailsz)'m CllC}R'U mi-
rzie ~yśoie i świetnej śpiewaace estradowej Dzliś wsz;echwład. ntes 1 sz an ary o o sie ie, r w sza e seJmu, gen. 1 nowicz, k . k • _,_!A- S 
n.a 'plotka, niiewątpl:wtie .śwd.adiom'e mspiirowana przez os'.oby umte'l'CS0'\11'QnC nież obie, .repr~zentacje ?13:szero J!en. ~ończa • ~z.dows~i, v.re~es stru:. CJe, tore naiczcu:.iWK :tlrang 
w Maniu w Polce ni~. mal,aab no,,.,- żer. Jest n.lin pożar Dworoa wały dwo1kam1 obok srebie, co Polskiego Komitetu Ohmp11sk1e- zawieś~ ma ~ Moskwy cetan 
Gló~ .w Wa.rszawie. - publicznoś6 powitała niezwykle go, płk. Glabisz, wyżsi urzędni- prz~eszerua rok?Wań o _. 
. Stwicrdmt. ulety z c:ałvm nadsk.i~, I!: ~e na ten t~a,~ SIJ!PO:tY• owacyjnie. Zawodnicy ttstawili ery MSZ i zaproszeni goście. wiarcte układu ang11elsko - fmn- · 
~ :;1'1:!'1i!~;b 1 zwJ:;1~ a j~~~1aiJ:°~~ się frontem do loży honorowej. Gdy speaker oznajmił zebra.. eu:sko ' tureckie~~ • 
cbodzen.iie. Sledxtwo ndewątpli'Wie wykryje winny~ ck.iś ~. gdy do· Odegrano hymny narodowe li- nej publiczności przez mikrofon, . ~b~ador ~gielsiki w !arr 
ch'Od.zeniie jest .w l>~Y_Dl. toku precy:towani-e o,p?nil. o~ t~ lub imiej oso tewski i polski, po czym do za że w loży honorowej znajduje ro SU' Epidk Ph1pps ~1~ w 
by wzgl~~: i1nst~u~:ji Jest oo na.pnndęj tmledwczcsne 1 wprowadza tylko wodników przemówił wicepi;ezes · się p. minister Szaulis, zebrani Londyme przez w~eik..end 1 tesł: 
•Nbł'!'<1 ~tę pu:b~ą=d~...__ „ _1.,.....1, dal.o należ...+4 -A--a- Polskiego Związku Lekkoatle• I urządził~ P· mio1._trowi żywioło- w ~ym k~e z FoiretliS?lll 

atsWYwt ~ ....,,r. --· IODDl "'""""'"' , ... UUj!JIL .._ g ko sui So "ckł Odp wac f Of.SC... 9"1· -·~-· .„1CZine o, n 5n1 • owi o J • . 
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a as rzega ena g ańs i 
lateaorrrzna nota Komisarza· R. P. w Gdańsku do· prezrdenta · Greisera 

Ilia pcazwolim~ naruszyć praw Polskl w Wolnym· Mieście 
h rłoh7m naPadsle na sleclzłb4l 

to&kleh unędników celnych w Kał 
lewł• Senał tćlAńśld podJ~I ake141, 
sml~ąq do ograuiezenia aptaw· 
ałeiJ oela7cb Bzeczypospulltej Pol
akleJ u obh&tze w. Miasta. Uzur· 
P11J4e sobie jakl"4 nlcsym nłeuza8a.d· 
Mo~ prawa 11uwerenno§cł. . wtslał 
pnądenł Grelser w tej sprawie hu
morystyczną „notę" do RZlldu Pol• 
llkluo. w której domaga się zmnlej· 
asebła doAcl polskleb urzędników cel· „.,.. I łallleso oSrauJeaenla łeb hn• 
bJI, lttóre riWD&łobJ lłę oddaniu 
•troll celneJ w ręee a4tnlnl1tral!jl 
W. Mlasła. Ten bunt Senatu jest w-, 
-.łenobl' w Interesy W. Miasta. kt6· 
._ łYJe s cel, ~eh tnu pnses 
Poklt 

Na .notę"' p. Grelsera odpowiedział 
wezoraJ KomJsan Generalny R. P. 
mln. CbodackL OdPowiedź tę DlOCDfł 
tr łrelel ł łonie. a zarazem słanowł-
iill dla sacłetnewlonych rdańssczan. 
.....,ellł7 w eałoścL 

GD~SK. 10. 6. Komfsan ~ 
mral111 min. Chodacki wysłał 
... następujące pismo do prezy.._ta aenatu Greisera: 

Panie PresTdencie Senatut W 
~edzi n:a plamo P.ana z dnia 
ł b. m. w aprawte polskich in-
8pekt.o1'6w celnych mam zaszczyt 
sakomunikowa.t Pand z polecenia 
JD1P Rqdu, co następuje: 

Piimo &enata sawłenl zarzut, 
jdob7 •chowanie Bit polskich 
~rów celnych w czasie 
lhałb1 ł pola nil& dawało p<>wód 
Io llJraf1r i te ludność e1uje lłię 
lotlmięta sposobem 1pełniłlnia 
...- ~rów 8łutb7 i ich 
poetawł por.a Jlutb4. Okarienie 
-. Jd6Tqo Senat nie ataN 1ię n~ ,,.. pop,.. ladD)'IDi dowodami, 
wm.t a..d Polski u~ a goło -
-'owne l nfe uzaeadniont. Rząd 
Pollld atwłerdza natomiast. łe za 
6ottanie aif pewnych elementew 
~ lu~d gd.ańald~, jak 
16wnteł niektórych urzęaników 
łdafiekh:h wobec polskich inspek
tor6w eelnycb. • było wysoce nie
!Włdtiwe, DOf1Z4Ce często C)barak
- prowokacyjny, na co niieSed.tio
hotnłe swracałem uwagę Pana w 
... sych rozmowach ' hiemldnie 
ad Ucsych i>lsm, jakłe " tej 
..,rawie kierow·a~ in.usłałem do 
Beu~ lVJ>lM~o 1.lia!lta Gdafl --'Ilf swłitsia s 'bm nłewłdclwrm 
llCho\Wlniem alf pewnych ele -
.-t6w wśród ludno6ci gdańskiej 
I nJekt6rych urzędników gdań• 
atlch. wa~ musą na godn' 
I amlarkow&DJl postaw, polskich 
lupektorów celnych, którzy nie 
poswolili się 11prowokowa~ 

Naletało •it apodziew~, ił 
... d Polaki oczekuje nadal, te 
laat Wolneso M.ia.sta wyda od· 

powiedn.ie sarz11dzenia1 ab7 sa„ W tych warunkach zadani& pot wienfoin art. 201 an. 1 I 4 ~ celll1ftl okrętu admiaiistraeyjnete 
pewnić polskim inapeKtoroon cel „ skiej i.nspekcji celnej w Gdań „ -.,,, wa'r•zawł!Jóej • .dL 14. 10. gdańakiej dyrekcji ceł uznać IDU• 
nym bezpieczefls\wo osobiste i sku - z natu17 rsecży rozletłe 1921 r. UQ sa naruszenie zaaad7 wap6ł • 
motnoU awobodn~go wykon)"Wa • - a~sorbował mua74 o<lpowied - W tym pu:ńtCełe J>(mVol~ aobie pracy gdańskie~o aparatu cel • 
nia pl'Ze$ nich ich zada-A ałutbo • nią !1?'6. per11on.eln. Stan rzeczy pnypomnie6 rów11.ie6 0 upnLw • neso z polSkimi inspektorami cel 
wych. za.&1 jaki panuJe obecnie w llieniu polak.ich i.napektorów cel • nymł. 
Przypo~łe~ i>f'llA'h~ tuflaj 90 „ Gdańska, trudności spotykane I nych, W)'J'.ażdn)'JD w art. 10, ukła Pra8'nę podaE do Jego wfado • 

b-Owiązatt.ła, c~ce w tej mierze ha kałdym . kroku w wykon)'Wa „ du celneso polako „ gdaftskieso i: M08ci, Pa.nie Prezydencie ~na
na S&nacłe Wolnego Mi.asta na niu umoWtt;1e powierzonych za- dnia G. s. 193' r„ w 17 pnewi- tu, h opieraj~c sł~ o iruitrukcj~ 
~zie posta~el\ pUnktu clań, a 1n"eszc:ie i bnik bdpie~zefl duje, t.e sdaflaą funkcjonariuase mero R14du, p0leciłem tn.p~kto-
3-~ układu z 1922 r.j który t°)." &twa powoduJe, te obecu llo~ć celni ,,atosowaó się btd• do weka ronl eelnym pehti6 ich funkcje w 
płewa: „Wbadze polskie „ iakre· intp~rów celny~h olr.atAć 11ę z6wek polskich inspektor6w cel- dotychcmsowym łlakresie, odpo • 
tde specjalnych kompetencyj i lll~e mewyatarczaJąca. . nych w odniesieniu do wJdocz - wJadaj4cym gjojjl~ stanowi urno• 
ich urzędnicy na obszane Wolne- Przecbod~c .do zapowiedz.i za- nych wypadków .iawne.io pnemy nemu, jak i blisko zo letnłsj prak 
go Miasta Gda-a.ska 'będil traktó _ wartej w pUrme Piana, a t:rmerza- tnictwa" tyce. W1t'abm pt!„ tej okasji 
-„m· _ „_ aam apo-Lb, 1• ak wła• jącej do uszczuplenia umownie u- • t>.._ekónahit!, le in.spektol'IY celhi „„ „ wu ""' 1 k Gdyby więc na tym tle mflały • tk • · „ dze i urz<>dnicv gdańscy, pełDtifN" sta onego za resu rzeczowego ti• a1e napo aJą w sweJ pr„cy na 

~ " · · 1- kt ró ln h wy.niknąć zatargi, &ląd Polski "'•dne utrudni"nla ze stron" wł•dm C" funkcje analogiczne". prawmema -pe o w ce ye ' d . - „ iT " o-świadczatn t: polecenia mego hę zie musiał obciąty~ Sennt Wolnego Mdal!ta 1Gdaflska. 
Oo ełt tye111 utf'ag;i Senatu R~iidu, i:t nte może on dopuścić Wolnego Miasta peł114i ta to od - W i'Włą~u I ustępem plama 

Wolnego l\fiasta, j.akoby obl!cna do jakiegokolwiek ogra.niczenia powiedzialno1'cię. Pana, dotyczącym sprawy zapn:)' 
il~ pollłkich inspektor6W' Cel- tych ap~wnień. Obowiązujący Jakiekolwiek poct7ttabia gdd - sfę!enia rdMs1dch urr,ed.ników • 
nych o1nłe dała. aię pogodzić z za- stan umowny nie zna takich o • 8kiej dyrekcji ceł, tntierlJajl!ce do celnych, li polecenia mego R•,du 
daniami, jakłe mają on.1 W myśl graniczeń jak pełnienie ogólnej samowolnego zacieśnienia za.kre.. powołuję si~ na do!OM W tej 
iatiniejących umów wypełniać", tylko kontroli przez personel in- su kontroli tiolakiej, Rząd Polski mierze uwia.1.Ji Ra:ądu R. P. na pf.. 
lliąd Polski stwierdza, że obec- spektorsld wewnątrz budynkU t btdtie b\U8i.ał uwał.a~ ta belf>HW irnie, jak równłeż osobiste moje 
ny stan liczbowy polskich inspek wyłączeniem kontroli poza budyn ne i naruszające zob0wi4unia w tej sprawie 1 Panem rozmon. 
torów celnych uwatać należy za. kiem. Ograniczenłe słutby kon - Wolneao Mia&ta Gdatiskt. ł'od - Od)'by Senat Wolnego Miasta tde 
niewystarczający. Wystarcz:y trolnej polskich inspektorów cel· kreśUó tównid pre.pę, te zako- miał uwzględnić słusznych ł " 
w1kamć na stan faktyczny w :ta nych tylko do budynków u~d6W muttfkowa11.y mi pbet Pana f.akt pełni uzasadnionych poetulatów 
kresłe obrotu towarowego po celnych apneeiw.ia sł~ posta.no - wydania instrukcyj urzędnikom' Rzędu R. P. oraz wbrew daneldU 
przez port Gdańsk i tuchll osobo I mi prze1 Pana 1apewnłenJU, H 
~1.enkgou P:zed_:_~ni~ cetn~ na od- a INOL _ DONY aecnwłłd• z EI" W decyzja w spr.awte przrstęri nie 
u 5 AUfill.uu. ftaftevaz:a PAS'f A do U zostanie wydana bez porozumie • •ii.iilmmllll•••••••••••••••••••••••••• ni.a sit ze mną - pnystąpił do 

N I I• d I k• sapnyari~etliia tych unędnik6fr, . emey DłZJW ISZCZJ I om .DO S I XE;~:;:.~;~ 
Da. ri~cz ,,hltler1·ot1endu" w · aaciborzo · . 801' ct.ędnicy eelJti mniejs---.r-

~ nit dotychczas ~ dawali .,..„ 
''
Strzecha" - ognisko iycia Polaków w Niemczech, tkwi rAncję respektowania ł włdci~ 

1; go stosowania polskich prmtpl~ Jut w złcdziejskim wornu prusackim celnych. 
~jll zajęła akta zwłl\Zklt Polakó'v ku ludoweg>o i stanowłl o!ro'dek Chelałbym wreszcie 'Mkreltł~ W 11obótf w rodżłnach popołu

dniowych ptżybył do rtnach\1 pot 
akiego „Strzecha" w Raciborzu 
oddział 50 ludzi, 1kładając1 słę z 
umundurowanej policji i przew6d 
c6w lłitlerjugend . .(Młodzież)' hit
lerowskiej). 

Komisarz polłcji prteczytal o· 
betnym w gmachu urzędnikom 
otnym&ny telegram z Berlina 
n11ka7Jujący raciborskim władzom 
relt-Rbycję domu pol&kiego ,,Strze 
cha" nil. rzecz Hitlat1ugend. 

Po odczytaniu te\Ggram11 l!OU -

1'I Niemczech., któr.~go sE>kreta- f.ycia poll!kiego i tałeg'.) powia„ te istoi. ta.gadnieniia jest fakt, 
riat mieścił się w domu ,Strzecha' tu. Mi&ścił1 ał~ w nim wepomnia te t:ar6wno pod wz~l~deb\ fonnabl. 

Ponadto zabtah polską biblio - ny J~ sekretariat Związku Pola- no - prAwnym, jak 1 UmC)Wll)'1il I> 
tekę powiatową., lict:lcą 700 to - k6w, polska biblioteka tiowiatowa, szar Wolnego Miasta Gda~•ka Jest 
m6w, czasopisma, oraz urz11che - ochronka ploska, kurs język!l pot obszarem celnym polskim. Wła • 
nia świetlicy polskiej. skiego lokale zebrań dla towa • dże t'!elne więc musz~ mied zut>eł• 
Wfadomość o zarek:Wirowll.niu rzrsW: polskich, wielka sala ze- nlł pewnooć, te mf'6wno t>Olsk& 

domu polskiego „Str: i ha" pr,m. brań, w której odbywały się sej polityka cetna, jak ł polskie fll'le-J 
Niemców wywołało olbrzymi~ miki powiato"".e ou·:: 1<ejmiki pol- pfsy t'!elne będą. 11& !ISewnę~ne 
przygnębienie wśród ·ludności !'lde z całego ~l 1~ka Opo~ekiego granicy polskiegio 1°~sz1aru koelne-
polskiej w Niemcz':!ch. I'onadto obok do.n 1 znaJdowało • 0 w całej rozc 4g 0;:1C 'W'/ onr • 

Dom „Strzecha" był ·własno·ś· się boisko sportowe, z którego ko wWe.tych '#aruttkach ta.kłe t.a~ 
cią raciborskiega polskiego ban· I rzystała młodzi~ l)Olska. dzenia Sem1tu Wolnego Miasta 

Praga w ogniu rewolty 
Hitler .zamierza lada dzień włączyć Czechy i Morawy 

Gdańska, kt6reby groził„ -
choćby tylko częgefowym - !la• 
kłóceniem :tunkcjonowania. pot- ' 
skiego l!Ylltemu cetne;o, moi4 
jedynie wywołać ze strony ~du 
R. P. reakcję w postaci poatano
wiień, zdą!ających do pełnego za. 
bezpieczenia słusznych inter .:.eó'Gł' 
R. P. 

jako prowincj9 Ili Rz.eszy 
LONDYN. Wiaifomo~cl nad- I tuacja na t~renl& Protektoratu W PraC!ie. ociettują, fe ?Dozy 

chodzące z Pragi dowodzą, że sy staje się coraz bardziej krytycz• ~orteen.tracyJ;ie Mpełnią ~~ ty„ 
· na. s1ącanu ludZL „Protektot \ron _____________ „ _____ „ ... ._............_ Na skutek wypadk6w w Kfad Neurath ma wkrótce mianować 

N• b I bł 'd nie na terenie Czech i Moraw l!pecjalnego komintza, który 

Rząd Rzplitej - tak jak doł.ą.d 
dą!y i nad.al do tegulo-wanla 
wszystkich ływotnyeh spraw, tl.,.. 
tyczących Wolnego Miasta Gda.A „ 
ska, w porozumłeniu z Stńał.em 
Wolnego Miasta w wytworsonej 
jed.nak ostatnio 8ytuaejł uwaia 
za sw6j obowiążek pl'!estrue St 
n.at Wolnego M.ia.sta, te tił~d&o 
kładnobł ery utrudnienia furtk„ 
cjonowanłl słutby ci1 syst(!mu 
e~lnego polskiego ntushtłyby M• 
bić się nłekoreystnie na intera „ 
saeh go!!podarctyeh Wolnego Mła 
sta Gda-ńsk!l ł je~o ludn~d. ez• 
rro jMnak R.t4d Rzplłtej chciał• 
by uniknąć. 

'Wych demonstracji antyniemiec tyzmu CtJesltlego. . lewy Cza ne e Y 
wre. W Pradze doszło do butzll• tajrt1ie sif: ~alczanie111 patrio-

kich. w jednej z więksźyt:h cu- Koresrondent ctesld „Daily 
kierni wywiązała sił: między toł Express• podaje, te knn.clen Hit 

~ tycia polep na tu.. 
tit. li Die ma w nlm procesów ód-
1ft&talnycb. Naatie błędy ~ 8ię 
• .,_ Di.ru t.ałazywy krok powo
•• ldf:Ucb udręk, przeiladującycli 
DU praa dłuat• lata. a nawet u rio 
oJaw iatnien.la. W takich traaicmych 
W)'P&dkacb poc:ieszal! si• motemy 
~: Die wiedzieliśmy. Nie pny
puaczallśm7, że ta.kl, lub inny po-
alicl>ek %Wali na naa laWinę Diesz.
~ Nild z naa n.ie Jest przectez 
junGwldzem, nikomu· nie jest dana 
umiej~ patrzenia w przyułość. 

Sii jednak wypadki, w których na 
- bł"1Y1 1tnutne "fi skutkach, popeł 
a!ane Sił 4Wiadomie. Poleaają one na 
lliewni~jęlnoścl przewidywania, prze 
widywanie zaś leży w mocy ludz
kieco umysłu i - stawiając sprawę 

jamo - jest obowląt:kłem katdqo 
myślącqo człowieka. Xażd7 z nu 
może pttieWidzleć, że nadejdzie cz.aa 
staroścl1 choroby, Dlezdoino!ci do 
pracy - a co za ~ idzie - czas, 
w którym dwie tylko drogi st9ją 

przed człowiekiem. Jedna. cl.;żka i 
upokar.zająe&t ło ata6 elę dęiareftl 

dla krewnych, lub obarczyć swoją o
~bbą apołeczeilstwo. Dr\lł& droga -
to tabezpieczenit iawc1.1un1 swojej 
przyszłości. O ileż lże) jest moai~ sta 
rość1 cq choroby, w1&dzłłc, h nikt 
rtid sarka na kOSzty z.WiązatH! i tą 

sprawą! 

l:>roga eto zabezplec:aenie małerłal• 
nego jut pl'Ollta: każdy, Irlo blette 
ucWal 'IV gm, na Lotetil Klasowej, 
milże v.tygrać większą sumę i w ten 
sposób zapewnić sobie spokoJnll sta
rość. 

nierzatni niemieckimi a ludno- ler zamierzał dokotu1c Wł'łcten.ta 
ścią cywilną bójka, w czasie kt6 Czech 1 Moraw do ltf~ vt od· 
rej kilka osób zostało aranio- powiedrl 'na za watcie sojusm 
nych. angielsko· sowieckiego. Nactgk 

w okręgu kladneńskim wy• wypadk6W' wewnętttnych w 
buchły pożary w fabrykach i 213 Czechach sprawił jednak, ze 
kładach użyteczności publicznej. włączenie Czech i Moraw nasta
Pożar)' te powstały z podpaleń pi lada dzień. 
przez . bojówki organizacji no-
sz,cej oznaki z napisem: ,,To by 
ło nasze, jest i będzie nasze". 
Władze protektoratu są zde

cydowane prowadzić energiczną 
akcj~ przeciwko patriotom cze
skim. 

Celem :tartraszen!a ludnoł~1 
Pragi po raz pierws~y od dwóch 
miesięcy pr:tedefilowały w Pill'" 
tek przez ulice miasta wozy pan . 
cerne i tanki-

, 

• 
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Kalendarz dnia 

-· 12 ;:.;;M;: 
Słońca wsch 3.15 

:z:arch. 19 .56. I 
8K> z Padwy. 

·.. Czerwca Księż. wsch. o.20 
z.ach. 14.1 

~i-'=ąz=F 
KRONIKA HISTORYCZNA 

1583. Swietne weseile hetm. Jam. Za-
mojs!U.ego ::. Qryzeil.dę Ba.tOO"ówną. 

1634. Pokój_ w.ieoz.ysty z Mosk.wł w 
Oddain.cowUie • . 

1812. Cesarz Na:polClOlll w Gcla<Mku. 
1893. P~b T. Lenariawiiom ą 
Skałce. 

PRZYSŁOWIA 
Czerwkc po desizaowy:m ~jiu -
KO'loj - kaitasliroszho1 d*d - p.. 

AFORYZ-MY 
Y.o, oo d S7JCZ.ęŚoie ma dlO powdlcd!zc

nia, wyraizi ci p1'l:tCI%. ust.a kohiietv. 

WARSZAWA I 
PONIEDZIAŁEK, DN. 12. 6. 1939 r. 
6.30 „Kiedy rainm.c" 6.35 Gmnastyika., 
6.50 Miuz)'lka 7.00 Dz.iennilk po.r.am.ny 
7.15 Muz-yika (~yty) 8.00 Audycja db 
szkół 8.10 Audycja diLa. kJU.pców 8.30-
11.00 Przerwa. 11.00 Audytja dfa 
szJkół 11.15 Ma= (płyty) 11.30 Audy 
cja. d!la pohOO"Owych 11.57 Sygnał cz,a
stt 12.03 Aud~ja popołiwdiniiiowa 13.00 
- 14.45 Pirzierwa 14.45 Te.aitr W)'IObrat 
ni d1a młodlziieży 15 .20 Muzyika ~ 

• !Jr.na 15.45 Wliadomości gioopodairae 
l-6.00 DZJi.cmn.ilk popołudniiowy 16.10 
P~a aktu.ad.na 16.20 Recital orga 
n:mvv 16.45 Kiron.i!ka naiu!kow.a 17.00 
Muzyka tan.eczma (płyty) 18.00 Kon
cert Uremalny (z Po:tll<llDliia) 19.00 
Audy cja Zwiią:?Jkiu Rezerwistów 19.30 
,,Pią wiieczeTzy" 20.25 Audycja dlJ.a 
wsi 20.4Q Audycje inform.aieyjnc 21.00 
RCOL"'tail śpiiewa•czy 21.25 Reoilt.al rortc• 
piJal1\0\Vy 21.50 „Echa mocy i chwały'' 
22.00 Mua:)"ka tanccz.nia (płyty) 23.00 
OstaitiniiJe wli.adomośoi 23.13 - 23.20 
WWaidloan.ości :t Polski. 

WARSZAWA II 
13.00 KOIDIOCri rozrywkowy (płyty) 

14.00 Paa:ę in.~cj6. 14.15 Mm.zyika 
MCl).delssohna (płyy) 15.00 ReoiJtail for 
t~ i5.30 Muzyka obiadowa 
16.30 My- yika popu.1ama (płyty) 17.05 
Zyćie .k.:tilturailnc stolicy 17.15 Chw5ila 
L.~. 17.25 .I<ioawert polskiej muzy-

-\. -ia kam·erail.ncj 18.00 ~ 21.00 Piruirwa 
21.00 Mmyika (płyty) 21.15 „o po
ezjli poprałWlltj'' 21.30 MUIZ.)'1ka pO!pUr 
lama (płyty) 22.05 Piieśni wdkane (ipły 
ty) 23.00 - 23.55 MuzY'kia taneczma. 

["' .·r.,,.. 

Fatalnrstan nie11ieckiegokoleinidwa 
Brak taboru i tandetne wykonanie zamówień z~~siły · Rz~szę :· do ·ograniczenia ruchu 

Przed niedawnym czasem poru
szaliśmy sprawę kolejnfotwa nie
mieckiego, kt6re jak się 'okazuje, 
znajduje się w nader opłakanym 
ttanie. · Obecnie podać motemy 
nowe szczegóły, świadczące najle
p.lej o tym, te w Rzsezy nie bar
dzo dobrze s-ię ·powodzi, mimo op
tymistycznych zapewnień i oświad 
czeń propagandy, kierowanej 
przez mi!nistra Goebbelsa. 

'Jl. w.ięc przede wnystkim naj
więksq bolączką kolejnictwa nie
mieckiego jest brak· taboru kole
jowego. Niedobór ten wynosi: 6 
tysięcy parowo?.6w, 10 tysięcy wa 
gonów osobowych oraz 112 tysięcy 
towarowych. Aby wykonać takie 
kolosalne zamówieni·a, trzebaby 
znaletć na to „niewielką" sumę, 
bo tylko S i pół miliarda ma.rek. 

Kłopoty niemieckie nie kończą kursujących wozów WY:DOSi obec- Naturalll7Ch tr6deł rop7 'tint. W'1 
się jednak na tym. Niezalem·ie Qd nie około 8 tysięcy maszyn. tw~ć zaś zastępcza jest -.. 
palącej konieczności uzupełnienia Wprowadzane stale nowe samo towna i trudna. Zapo~ 
taboru zachodzi już od dawna ko- chody nie spełniają prawie wca- roczne m . beneymę w ezuie po
nieczność odnowienia taboru obec- le swego za~lllllia. Wykonane tan- kpju wyrat.a._ się eyff'4 6 milion6w 
nje kursującego na liniach, który detnie z najprzeróżniejszych na- tonn - produkcja zd "Wyn0$l 1 i 
znajduje się w stanie wprost o- mi.astek, spowodu braku aurow- pół . mili~a tolllll. W w;ypa.dku woJ 
płakanym. c6w, psują się one w rekordowym ny 1-!iemcy muszą, skromnie t7l
. Istnieją teraz ·dwa pytam.fa. Po tempie. Jadący przez autostrady ko licząc, dysponować 18 miliona 

pierwsze czy pożyczka da rezul- niemieckie eo chwila mogą napo- mi ton1J11 benzymy roc~ie. Jak wy
taty (my w to trochę ośmielamy tkać ina le'J;ące· w rowach lub sto- nika z ba.dań i statystyk o~ roz
się wątpić - przyp. Red.), po dru Jące nieruchomo po bokach dro- pa.trywania mO'!.liwości produkcyj 
gie, skąd Niemcy uzyskij.ą, surow- gi. unieruchomione samochody, nych, l?.zesza będzie w stanie l»-
ce? transportu kolejowego. kryć te .zapotrzebowania jed)'!Bie 

Rzesza stara s:fę znale·u WJJ- .Aby traDBP<>rt ten m6gł apeł- w 20 ·procentach. 
§cie z przykrej sytuacji na 'swych niać swe ~a'Die, trzebaby uzu- Jasne·stają sfę 'teraz usiłowania 
kolejach przez zorganizowanie pełnić go 17.800 wozamf. A ską.d niemieckie aby przyciąP.4Ć do 
transport6w samochodowych, kf.6.. je wziąć, gdy brak materiału do siebie Rumunię. O nic mn~o tu 
rymi kieruj' władze kolejowe. I ich wykonania? nie chodzi. jak widnie o -zn.a.jdu
tu takt.e' aprawa nie jest łatwa. Sprawa materiał6W pę(lnych jące się w Rumunii .złota ropy. 
Tabor samochodowy jest przesta-ł dla silruK6w · apaUnovłych jest jed , .z.ąaje się jednak, t-e_ in-fe z . tego nie 
rzały, jednak dość dobry. Liczba n.ale najw.iększą ~łączką Rzeszy. wyjdzie. , , (rozw.) 

I to jeszcze nie jest wszystko. --------------------------------------Jak wiadomo (o czym zresZU. pi- · • 

:::J~·:~~r~~:q:: Gen. G111elin bożrszczem: 1111s 
P.ieniądze jeśli by je nawet ma- 1. . I W 
leziono, nie wystarCZJl, gdy rnie Im Jest nacze DJ 6dz spnJmierzonrch ·. armii liJdowrch, .. 
~~~:i.e z czego wykonać zamó._, Francji i ·angliił 

W. wyniku tych niedociągnięć Gen. Gamelin, Kt6ry przeCl f pitan u Jóffre'a, do którego zo- przez joffre'a, lecz Gamelliia. 
dyrekcja kolei niemieckich zmu- kilkoma dniami został mianowa- stał odkomenderowany po uko(l w roku 1914 Gamelin został 
szona była do ograniczenia rnie ny głównodowodzącym armil czeniu akademii. W charakterze mianowany pułkownikiem, od 
tylko ruchu pasa.żerski~go lecz francuskiej, już oddawna gra adiutanta Joffre'a Gamelin wspi roku 1916 dowodził brygadą a 
także i towarowego. Stan ten wielką rolę w życiu republiki nał się po szczeblach hierarzh;i następnie dywizją, na czele kt6-
trwa jut bez zmiany od stycznia francuskiej. wojskowej wraz r.e swoim do- rej-walczył nad Sommą. Joffre 
b. r. Skończywszy szltołę wojskovrą w<Sdcą. Gdy Joffre został kolej- wzyW-ał go . do swojego sztabu. 

Jak Niemcy chcą się ratować w Saint Cyr, Gamelin 'W 25-ym no komendantem ·2-r;t) korpusu, Lećz -gdy główne . ,dowództwo 
przed czekaj~cą ich katastrofą je- roku życia został mianowany członkiem N:ijwyż.c;1..!j Rady W~ przesżło w ręce Focha, geJl.;.- Ga
zeLl .chodzi o kolejinictwot 'A. porucznikiem 3-ego pułkt:, strzel jennej, a następnie podczas woj- melin został na dłuższy czas od
więc przede wszystkim będą się ców algierskich. WstlPiwszy ny światowej, gł6wnodowodzą- ~omenderowany na frQnt i wal
one starały uzyskać pieniądze. następnie do akademii wojsko- cym armią, Gamelin pozostał czył w Argonnach, pod Reims i 
Jak sądzić nalet;r jeszcze w tym wej, został uczniem Focha, kt6- przy nim jako szef j~go sztabu. w AI~cji. 
roku, na jesieni, rozpisana .zosta- ry wtajemniczył go w tajniki Nje wielu ludziom iest wiadome, , ~ótce po zalionczenhi~woj
nie 111a terenie Rzeszy potyczka. w strategii. Doświadcżenie wójsko. że plan piervr/szej ofensy'Wy nad , ny, gen.~pf:Ullelin. µ$1 s~ z1. cze 
wysokości · 750 dlłonów marek. we nabył jednakże młody ka-. Marnl\ został· opraeo\'l"anf nie l~ ~ji V{Ó]skowej d1> Bra.zi'lii, a 
Suma ta ma być właśnie przezna.- . " . w· t9ku 1925 zostal.- mian~wany 
czona na uzupełnienie taboru ko- p 48 I I IJJI · e· . · „ aowoacą korpusu ekspedycyjne 
lejowego. rzez I I 11m zczrznq go w. Syrii, gdzie sthmiil .p.owsta 

------------··------ „Ożeniła sie11 nawet i iJla szaełliwie nie Druzów. Następnie otrzymał dow6dztwo korpusu we Francji 
Gruźlica płuc Jeet nleabłagan, l eororwnle, nł• " malieAskim stanie przez 30 lat i koleJ·no piastował stanowiska: 
robląa rótn.icy dla płci, wie ku I etanu, "ko11l\ millonJ 
ludzi. - PRZY ZWALl>ZANI „ CHOR6B Pł.UC•YCH WJ.elką sensację w Sydne_y Gdy miała 13 lat, przyjechała komendanta 20-ego okręgu woj 
BRONCHITU uporczywego, r .o~ezl\Ceiro kHzlu, GRYPY (.AiustciaJ wywołało wytceycie z rodzi.cami do Au:strailii. W skowego i zastęps:y szefa sztabu 

CH ;;P· 1~:::1: „Balsam Trilcolan" ::.~ I jedynegto w swclm rodza~u trzy Ja.ta później ojciec iei stra- generalnego. w roku 1931 po 0-

który ułatwia wydzielaufe •fv plwociny wzmacnia orgatrlsm I l&ID'łpOClltl I p.rz>e.Stgpisilwn. Oto pewna kobie cił majią,tek i d.z.ie""WIC'Zytta. musila dejściu gen. Veyganda, Ganielin 
ełe chorego oraz powlvkna wagt ciała I u1uw11 kaneL SprsedaJ11 apteki t.a w oi"ągU 48 Iait: ipoda.~a się ła zarabiać na c:hle,b. Trudno jej został mianowany szefem sztabu 

----------------·------- wszęd%:ie za m~ jednakże było dostać _,pracę i ge:heraliiego. · . 

W cztery oczy 
lntrmne rozmowv z naszvmi Czrtelnlkaml 

~~ po~tanówi.łą ~eobra( we· .Fr~cji uważa , się gen. 
:ić się w męzcz.y:m~. ~eway11 Gamelina za zWQ,lennika ą?rych 
na ,kitóra od.znacuła się m~ą republikańskich . tradycji. woj
h;udową ciała, ~cz.ęła ubi~ sł.o\vycli, w.ywodząc·ycll się z cza 
s1ę po m~ku i ~t.amła się o sów Wiajkiej rewolucji {rancus
d~en~ wyst.a.Wlone na na11 kiej. Dzięki temu, · cie$zy si~ on 

Sl·egac· CZY n.i. e s1·egal· PO cudzego ~~ci~4Shlr~ego • .m~_ ;,~;:~~n~~~~t~:~~~~~ , ~ zyaa. była ciz.amym robotru 1utyµ:1'19.38 roku Gamelin,-który 
kiem, agentem h~owy:t11., .kon: współpracował z ·Daladierem, 

d dudcito!em tramw:a:Ju, a w ~ ·piastującym wówczas stanpwis-
P.N. 
„Mając lat 17; zakochałam się 

w 18-letnim młodzieńcu. Od 
pierwszego wejrzenia pokocha
łam go pierwszą miłościq. u;rza 
lam go po raz pierwszy w gma
chu szkolnym, gdzie często prze 
bywał w gronie kolegów. Ja b. 
lam z przyjaciółkami. 

Nigdy nie zapomnę tej tak 
wielkiej i szczęśliwej dla mnie 
chwili, gdy poprosił mnie do tań 
ca. Po przetańczeniu z nim kil 
ku tańców pokochałam go je
szcze bardziej. Na następnej za
bawie nie tańczyl już ze mną. 
ęawil się z pewną dziewczynką 
na którą nie 1J1.0glam patrzeć, 
choć przecież mi żadnej krzyw
dy nie zrobiła i przecież nic te 
mu nie winna. 

Po kWw dniach ujrzałam ich 
we 4,woje na ulicy, a po tym w 
kini~. Widywałam ich tak co
dzien~ie przez pól roku. Teraz 
widuję ich nadal, ale już nie ra 
zem. Ona - z innym chłopcem, 
a on - z kolegami. Teraz trochę 
mi lżej na sercu. Postanowiłam 
sobie, że oo albo żad.en. Mam n'l 
dziaję, że i ja k eidy3 b ędę ople
niona 1eao ramionami i wvatru 

wała rię lD jego cmru:;qce ilep-1 biet! Zaczęło rię 0 rozmowy. osła.much. lat słuzyła VI str~y ko ministra woiny,' uzys~ał ol-
ki. M63· Geniuśko wie, że go ko- Dowiedziałam się, że ten. chlo J 

· · · t N E ognimyeJ. . . • brzymie kredyty . na cele obro-
cham. Myślę, że nie ma tak zim piec 3est zona Y· azywa się - ~as~ada ta wysz.ła pa 1aw ·ny narodo:wej, pomimo że nawą 
nego serca by nie p".lkochać mło- dek K. O., cóż ja ~pm dała ~a ~o; dopi-ero .teraz. g<ł;y w w!~lrn 64 państwową kierowała lewica. 
dego dziewczątka. Co ucrynić w by go ;,pochłonąc dla siebie. l~t ,,kol:ieta " .m~czyzma ~.oh<;> Udało mu- się wówczas również 
tym kieruku?" ' Więc radź, Redaktorze - oj- ro~ała 1 została um~~21cZonf.L. w przeprowadzić. zjednoczenie głó

I ja tak myślę, że 18-letni cze, co robić? Jestem ba~dzo bo S%l~a.1JU •• Władze zal!Ilteresowa~ wnego dowOdztwa, co mu dało 
młodzian nie powinien mieć gata, więc gdy bym chciała mo ły s~ę wow:czas oałą tą sprawą i pełnomocnictwa, jakich nigdy 
„zimnego serca", lecz go:-ące, za gla bym opłacić ko~zta ro~odo ~ic;iro w~ wyszedł na nie uzySkali Foch, ani Veygand. 
pałem i miłością płoną<>e. Ale u:e. O niec?iby choc do. m!"ie na Ja';Y' JCS%Jcze ~ed.en nader setl!sa- We Fr.ancJ·i uważa się·, że gen. 
trzeba dla Waszego szcz,,.ścia, by pisał, bo nie ręczę za siebie! Je- -e ół Pr---1 34 1 i „ · stem pewna że skończę samo- bcyJhlll~ sk~. „ t,g. ·h. t ~ .- a:1Y Gamelin jest ·jedynym człowie-
żar Waszych serc połączył się w • . . . o <l!.er a e1 LS oru „ozem a ki · któ . d k · 
jeden płomień. Skoro on nie czy b6jstwem, gdy ·mnie nie pocie- się" i ponad 30 lat zyła baid:zo etm,f" ry na ,wypa .~ d wo~~! 
ni w tym kierunku pierwszego szy" I ~t; • w. . at• '·- po ra l „porwac masy o w . l 

A ·J·a J"estem pewien że Pani sz:tcz~·'!1e :e sd 01~:„dm. : ł zon,~ · z wrogi.em, nie budząc przy tym 
kroku, niech Pani sprćtt-uje. Pro • ona JCJ . ru-c OWie ZiL<l a się d . . . . k ełn 
szę mu povdedzieć lub napisać o tego nie uczyni - po chwili na prawdy 0 swoim mętZ!u" po11 po,_ ęJ~~~a, ze uzys ane P 0 -

swych uczuciach i pragnieniach mysłu. Tylu jest mężczyzn na I mewa.i zma.cla prz~d tym: n.im mo~mctwa _wykorzys~a .. '!la ,9ba-
zobaczymy, Co na to OdpoWl·e. świecie a Pani akurat sobie u ał ta a ł . · · ' lerua ustrOJU republikanskiego. , . . c a · · spr :wa wysz a na 1aw. · , · ·' 

Proszę mi o tym dać z.nać, to patrzyła zonatego? Moze on ko- Na zakończenie jeszcze· przy-
nadal radzić będę. cha swoją żonę i nie da s~ę roz DEMONSTRACJA·mLANDCZY• pominamy, że w sierpniu··1936 

POLA RAWICZ Z WILNA wieść? A gdyby nawet me, to KOW roku gen. Gamelin ·odwiedził 
nadsyła nam z Kutna list te3· zapewne żona go kocha i nie .Tak nam donoszą, grupy Irlandczy Warszawę, i przyJ·echał do nas 

h ał · kr ć d ków usiłowały urządzić . w piątek 
treści: c ci aby Pani oczy o .swe- wieczorem demonstracje· przeciwko nie przez Niemcy'' lecz prtez is-

„Sz. Panie Redaktorze, piszę go · szczęścia po cudzym nie- angielskiej parze królewskiej. Mani- tnieją.cą ' jesz<:ze ,: wówcza:s Au-
odrazu prosto z mostu, bo wie- szczęściu. festancl zebrali · się na 42-ej ulicy. strię. W Warszawie gen. Game-

. · · · k · D b b ł b ·ś i PoUcJa. w szybkim· -czasie zapobiegła l ' d "ł „ 
rzę w to, ze mi pomozesz, 3ct 03- . o rze y o y rzeczyw1 c e, zaJśćio'm, rozpędzając · tiuinY. ' . lll przeprowa zi szereg roz-
ciec rodziny. żeby ten p. Edek do Pani napi- Ponieważ władz_e otnymały zawta mów z .marszałkiem· :Smiglym

Poznalam w wagonie zdążają sał i wyperswadował Pani sie• domlenie cf ptzygcitowailiu , J>rzez Rydzem oraz tńinistrem'~Bec
cym do Kutna chłopca - ma- bie. Może Pani, zresztą, popto- Irlandczyków. no-wycb· wys~ple~ za- :·kiem. Do ·rozmów tych ptzywią 
rzenie. Co za spojrzenie, uś„_ cić go o to listownie. A po tym rządzono cały szereg r':wiz~i „w loka- zywano ·wówczas ·wielkirwagę i 

. h' A h . · d k . , . . . . , Iłach irlandzkich organ,1zacJi w No- . d . " • .;i~ 
miec . wyc owanie i ys- - uspo 01c się 1 me s1ęgac po ł Wym Jorku. Szereg osób ~resztowa.- -uwazano . za omos1e , w,r-uarze-
tynkcja! Zachowanie wobec ko_ cud_zeJ . . wan0. - ,.- -~ · , . , -- ·. · . · nia . polityczne , · . . · ·, ' ·, ~ 

, 
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·. ' ·1ie · narzekaide na upall 
Uczeni i „kochankow:e muz" I Norżyli w czasie upałów 

najcenniejsze dzieła 
- ! 'znów jest gorąco i znów na- puszcza, iż w ,danym wypadku 

winę za to ponosi gorąco. 
czeni pracujący latem, pooobnie 
jak zimą, ale że upały nie osła
biafą zapału wojennego tych, 
którzy pragną wywołać nowe 
konflikty zbrojne. Wojna z 1914 
roku, wojna domowa w Hiszpa
nii, jak i wojna chińsko - japoń
ska wybuchły latem. 

·.r·.'· · rzekamy, że wskutek upałów 
- Mówi pan - odparł Ein

stein - że · 20 lipca było gorąco. 
Daję panu słowo, że wcale sobie 
tego nie przypominam. 

'·. zmńiejsz·a się nasza zdolność do 
•'· ~ · pracy.· Okazuje się jednak, że 
:. · jest' to· tylko ~ówka. Gorąco 
:~ bowiem wcale nie wpływa 1.łje-

Na zakończenie należy doda~, 
że nie tylko artyści, pisarze i u-

„SZUKASZ SZCZESCIA?-WSTAP„oCllWILE!. 
Cłl!l'l'lllłJdl: 111RRIZIHlllJ, OOWV•Śłl!IRT łl 

mnie na pracę artystów i uczo
: - ·: nych. W większości wypadków 

Upały właśnie pobudzają ich do 
'--~~ pracy. 

Oddziały! Krak. Przedm. lf!, Nowy Swłat 30, Marszałkowska 86, 
Chłodna 68, 

Jak się czuje przqjeżdng 
-·.~;·,.- ·Rzezbiarze, muzycy, a nawet 
,,<1:· pisarze są niemniej płodni w 

sierpniu, niż w grudniu. Wagner 
na przykład wspominał w jed
nym ze swoich listów, że naj
piękniejsze „myśli muzykalne" 
rodziły się w jego umyśle po u
palnym dniu. 

w stolicr Litwr, Ko • 
Dl 

(Korespodencja własna) 
Kowno, w czerwcu. prze<ie wszystldm Żydzi, ale rów przez centrum, a po tym zawfozę - Co to znaczy? 

. Muzą wielkiego poety angiel- Pierwsze spojrzenie na Kow- nież i wielu Litwinów. Wreszcie panią na stare miasto i do Su- - A to dopiero niedawno 
skiego ,Byrona było słońce. Ró- no rzuciłem z powietrza, gdy sa- ·nad wieczorem ktoś zwolnił po- walszczyzny. wprowadzono - mówi mi kobie 
wnież ·i pisarz Strindberg pra- molot „Lotu" zataczał łuk nad kój i udało mi się szczęśliwie za - Jakto do Suwalszczyzny? ta. - Bo w tej parafii mieszka-
cował lepiej latem, niż zimą. miastem, podchodząc do lądowa mieszkać. - No tak. Dawniej za ruska, ją przeważnie Polacy, a ci ze 
Znakomity pisarz francuski A- nia.· To pierwsze wrażenie było Jadąc tu przypuszczałam, że to tu po tej stronie Niemna na- starszego pokolenia to nie nau
natol France nie rozumiał dla- dodatnie. Miasto, choć niezbyt ~ędę mogła posługiwać się swo- zywała śię Rosja, a tam za mo- czyli się dotąd prawie po litew 
czego artyści niome robili od ma wielkie, ale jednak dosyć rozle- bodnie polskim językiem. W ho- stem to była gubernia suwa!- sku. Gdy skasowano polskie na 
ja do września, a królowa rumuń głe, leży jakby w pierścieniu telu utrzymywanym przez litew ska - to mówiło się Polska. bożeństwa przestali chodzić do 
ska, Maria opowiadała, że naj- rzek, rozrzucone po obydwu brze skie ministerstwo spraw zagra- Tam nawet święta obchodziło się spowiedzi. To teraz, żeby nakło 
lepiej pracowała w czasie go- gach Niemna i Wilji, która tuż niemych, do którego zajechałam inaczej. U nas, pamiętam wielki nić ludność do spowiadania się 
rących letnich wieczorów. za miastem łączy się z Niemnem. przede wszystkim - portier nie post, a tam za mostem Polacy poumieszczano na konfesjona-

. . . z daleka widać jakieś resztki znał polskiego. W drugim dużym obchodzą Wielkanoc. . łach napisy, oznaczające, że t r 
, Pisa;z _hiszpatiski B~asc;o ~a- ruin - to dawny zamek krzy- hotelu kowieńskim, gdzie się - A pan jest jakiej narodo- ksiądz może spowiadać po li-
Mz mowi~ .„ze 1':1dzi_e .i zwie- żacki. Ogromna kopuła cerkwi wkońcu zatrzymałam, mówiono wości? tewsku, ale i po polsku także. 
rzęta czu3ą się .n8:3lepieJ w6"':"- u wylotu jakiejś szerokiej ulicy ze mną swobodnie po polsku. - Nie rozumiem. Czas już mi było wracać do 
czas, gdy głask:"Ją ich pr~mierue dominuje nad innymi budynka- Na obiad poszłam do restau- - No, Polak czy Litwin? miasta, gdyż miałam zamówione 
słon~c~e .. '!Zunno czym z nac mi. racji hotelu M. S. z.-u. Podano - A bo ja wiem? Matka Pol- spotkanie z kilkoma Polakami 
lu?zi Jaski~i~wych, którzy ~: Lotnisko jest duże i oariłzo do mi kartę-niestety, tylko w ję- ka, ojciec Rosjanin. A ja?.. kowieńskimi Umówiliśmy się, 
miast p~dzi~ać pr~odę i JeJ bre. Budynek portowy niewielki, zyku litewskim. Ponieważ nie - A jak pan ma w paszpor- że zjemy wspólną kolację w 
cuda, uciekaJą od meJ • mieści się tu tylko biuro Pol- znam tego języka, zwróciłam się cie? . „Metropolu", tam właśnie, gdzie 

Nawet uczeni, których praca ski.eh Linij Lotniczych „Lot:' i do kelnera z prośbą o przetłu- - A, w paszporcie to Litwin. byłam na obiedzie. \ 
wymaga dokładnych i cierpli„ urząd celny. Brak nawet bufetu, maczenie. Próbowałam z nim Tu dużo takich Litwinów, choć Jakież było moje zaumienie, 
WYch badań nie narzekają, na u- co jest zresztą dosyć usprawied mówić po polsku, po rosyjsku i nawet i po litewsku mówić nie j kiedy obsługujący nas kelner -
pały. Edison na przykład pisał, liwione, bo jest to tylko lotnisko po francusku. Daremnie. Nie umieją. . . . z całą pewnością ten sam, który 

- że „podczas gdy wszyscy szuka- komunikacyjne - wojskowe znal żadnego z tych języków. Na Rozmowny dorożkarz zf!odnie J mi podawał obia - p y·ą~ u 
- ., : -ją schronienia przed upałem na znajduje ~ę dalej - a ruch pa I każde moje pytanie odpowiadał z obietnicą zawiózł mnie ~ 'l'Il6Wierue ic -i;owar y 

r. plaży, lub na wsi, ja pracuję jak sażerski jest tu stosunkowo nie mi niezmiennie: most, ,,na Suwalszczyznę" po znających doshonale litewski -
zwykle w moim laboratorium i duży, na tej linii raczej tranzyto - Ne suprantu. _ drodze pokazując mi .pałac pre- właśnie po polsku. 
moim jedynym wytchnieniem wy. • . _ . . . Wezwałam drugiego kelnera. zydenta mocno strzezony przez - Ależ gdy jadłam tu obiad, 
jest wiara w powodzenie prze- Do rruasta doł:irych kilka kilo- To samo. Nie mogąc się dogadać, operetkowo trochę ubranych po on ciągle mi odpowiadał, że nie 
prowadzanych przeze mnie ba- metrów, ale uprzejmy urzędnik wybrałam wreszcie potrawy na licjantów w granatowe, bogato rozumie ... 
dań." c~lny sprowadził mi telefon!cz- chybił trafiŁ Ale byłam mocno szamerow~n~ złotem_ ~und?ry, - Nic dziwnego - roze8miał 
Również i wybitny uczony me taksówkę. Szosa wyboista. zdziwiona, że w hotelu prowadza z olbrzymmu złotymi kitami na się mój towarzysz. - Rozumia 

Einstein nie jest wraźliwy na go Po drodze mijamy jakieś drew- nym przez M. S. Z., a więc na- czapach. Jest to skromna rezy- doskonale ,bo jest Polakiem ale 
. rąco. Upały nie przeszkadzają niane domki podmiejskie, po stawionym na przyjmowanie cu dencja, jednopiętrowa, ~eszczą właśnie dlatego w obawie ~tra
mu w pracy. Wskazuje na to na- ~ starą dzielnicę .Kowna o wą dzoziemców, służba nie zna ję- ~a się. V.: ładnym _ogr~dzi~, poł<; ty posady udaje przed ·obcymi, 
stępująca anegdota: Pewnego skich, brudnych uliczkach, prze zyków i nie ma jadłospisu w ja- zona JUZ w stareJ dz1elrucy mia że nie zna polskiego. Mnie zna 
dnia_ było to jeszcze przed doj jeżdżamy most na Niemnie i je- kimś bardziej popularnym na sta. _ dobrze, więc nie będzie się zgry-
tciem Hitlera do władzy, gdy E- steśmy w ce~trum. ,, _ ·· świecie od litewskiego - języku. Duży rynelt z mieszczą~ wał. Teraz zresztą jest już łat-
instein uchotiził za dumę. Nie- C?ló~ ulica stolicy Litwy~ Niezi:ażona ~wstępem ~ się P,?środku rat~em okalaJą wiej, ale dawniej były bardzo~ -
miec ·- uczony wysłał list do ŁaJwe3s A.leja (Aleja Wolnoś~). stanowiłam obeJrz~ trochę nua- P.rawie ze wszvs,~ch stron koś- rowe represje za mówienie po 
ówczesnego ministra o.łwiaty, Jest to ładna, szeroka artena, sto. Skierowałam się do postoju c10ły. '" J . ; , polsku i po rosyjsku. Teraz na 
aby mu podziękować za usługę, bogato wysadzona po środku dorożek i pierwszego z brzegu - O tu odprawia s1ę raz na ty szczęście zmienił się kurs dla 
jaką wyświadczył jednemu z je- drzewami z przejśc~em dla pie- dorożkarza zapytałam, czy zna dz~e~, z samego rana pol~kie na- Polaków, przestaną się więc oni 
go asystentów. SZ)".Ch. Ruch ~ ~c.ach bar?zo polski . boze~stwo. Ale ł? y;'łaśnie mała wkrótce bać i nie będą si~ wypie 

duzy; ok~zał? się, · ze to godzina - A naturalnie. Matkę mia- ~~pliczka. DaynueJ ~yły nab<; rali ojczystego języka. · 
Po kilku tygoOniacli minister zamykarua b1~r. _ . _ łem Polkę, to umiem nawet i pi"' zenst"':"a p~lski~ w duzym k.oście - Ta polityka zakazu używ„-

lpotkał uczonego na jakim! zje- Z otrzymaniem polfoJU w ho- sać i ~ć po polsku. . le Sw:ę~eJ TróJcy~ . ale .J?edyś nia innych, języków poza litew 
- · ździe naukowym i opowiedział telu było trochę biedy. Wszyst- Ucieszona wsiadam do doroż- wdarli się tu szaullSi, pobili Pola skiin była zresztą początkowo 

mu, że wysłał ten list 20 lipca, kie .Sil przepełnione.. Napływ ki. i każę się obwieźć po mie- ~ó:W i od tej po;y ws~ędzie ~ą nawet dosyć zrozumiała. Kowno 
a postawił na nim datę 20 mar- przyJezdnych datuje się od mo- ście - pokazać co jest najcie- JUZ tylko nabozenstwa litewskie. jest w ogromnej ilości zamiesz-
ca. Minister dodał, iż wie, że u- m~tu zajęcia . prz~ Niemców kawszego. _ :Wchodzę na chwilę do .kościo kałe. przez Polaków i zruszczo-
czeni są roztrzep~, ale przy- Kł.a3pe<:ly. Ucieka3ą stamtąd - Przejedziemy najprzM ła. Nad główną n~wą wmesz~zo nych żydów. w pierwszym roku 

nr pod sam~m ruemal skl.epie- niepodległości Litwy nie słysza 
mem rzuca Slę w oczy napis:. ło się prawie nigdzie języka li

„N a cześć ł chwałę TróJCY tewskiego tylko rosyjski i pol
Przenajświętszej ten kościół zbu ski. Nic dtlwnego że Litwini 
dowany w 1~34 r." . . .. starali się to wyk~rzenić. Potem 
Jakaś k~biet:i widząc,, ~e Je- przyszedł kurs nienawiści do 

PŁASZCZ[ 18 ~ii0i;:T~!!: !!-w.~.!n~ryR6Y5 "SPÓtKA KRA(l)CÓ(I)" 
Hewlot. I gabard. mar. I sport. Zł. S I E N N A 18 m. 16 

stem obc~ 1 zwie~am kosciół - Polski Teraz już się to wszyst
zwraca Slę do ~me .. · . . ko normuje i w wielu sklepach 

- To ?statni nap~s polski. Za będzie pani mogła swobodnie 
wysoko,, ze by ~o ~ozn~„ łatwo za mówić po polsku. 
~a~owac. ? widzi paru· ~ daw Późnym wieczorem oQl:)yłam 
~eJ n:i k:iz.dej z tych ~tacyJ M~- jeszcze małą przechadzkę r: 
ki i::anskieJ _były także polskie mieście, robiącym teraz przykre 
napisy, ale Je ~esk~oban?· wrażenie z powodu minimalne
. Rozglądam się c~ekawie po d' go ruchu ulicznego i niesłycha
zym, ł8:dn~m kościele ~oszą~ nie skąpego oś-wietlenia ulic. 
w:szędzie piętno. wpłY":ow bizan Zrzadka stojące latarnie o bar
CJ~· · Zwraca1ą m,?Ją uwagę dzo słabym blasku nie oświetla 
duze. drukowane ~api~ n8: kon ją należycie miasta. Robi więc 
fens1~nał~~h: „L1etuv1ska1 - też ono na przyjeznym wraże
Lenkiskai • ni~ jak w czasie maskowania 

pr7eciwlotniczego. Miejs~wej 
K U P O N N A ludności wystarcza zresztą do-
l E z p l A T N A skonale i takie jakie jest, nikt 

bowiem prawie nie chodzi po u-
PORADE PRAWNA licach w godzinach wieczornych 
Dla uzyskania porady należy zwłaszcza teraz po ogłoszeni11 
przedstawić dwa kuPony. 11 stanu _wyjąt~owego. 

~.~ 
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Jednodniowe iarollłl 
kierowc6w taks6wek 

na FON „ 
z.....-~ Dotołek ~ 

Motocrkl z bocznrm wózkiem ~i;~'~ 
pod redakclq Lu~jusza Dury 

~ mołoOJkl• aammnu t.sy łd dy solowef ł daje m.ołlhry komfort RównW przedni włdel~ ill1ld .-la· ny pOlłacW pnhe btoeał odc:hyle-

1 
brony aarodow.j. „ clwoje U s pdath:rk.\ lub pasa- jazdy. da6 odpowiedDi4 IZ'(yWiloU, tak by n.le). Teao rodzaju tanowisłco nznanłelfs 

.._ u łkowym siodeł.ku) jest Motocykl s w6złdem Jest to płe.rw• juda z bocznym wózkiem nie naraża Sam motocykl odchylony Jest nłe- należy podkrdllt. 'w!Mkzy ono h.o
Mdao mRym sportem. Pnez sasłos'! sze, w porównaniu s moto~klem aolo ł.a IO aa zbyt widlde boczne natężeo znacznie, a w6zek nieco mniej, jak ' wiem o wysokim ROżUDlitAitt o\;o
'WDle bocznego wósk.a ęori ten traC1 wym, pojnd4llD stałecmym. UmożU.. nLa. pokazano na rysunku. I'rócz tego dla wil}Zk6w obywatelskich przez 6'ł(Ś.t 
.... waclaie bardso wiele emocyj i sła wła to azyb~ Jazdę n.a gładkiej, moo Dlatego łeź, w nc:sególnokl w iw ułatwienia Jderowania. a młanowłde pracy. 
te alt Wlłlsym 4o wyrodnel jddy kreJ d()Si~ tak równłei pnebywanłe azych wan&tllćach, Jak rów!lłtż litqc • celu uunięd.a teńdencjł do ..k44· 1 
-~ płasczyatych dr6g bocanydlt alę s tym. lł na nwtocyklu s wózkiem g&Dla w bok" w kieninku wótb, koło Wf•• I i I ł le I. IC ~ • bo=l,m w6dtłem po- C..,m to motocykl • wózkiem po- ft'yldi'1ńy nie Ucizy6 ~ •l*Jalnłe H wó:ab p0włnno posiadał zbłrinoU m( te e a Svwe 
... ftd okn6Jo.l, rontaw kół (kolej niek.\d n!ezaleJnym od •aru.nków kii stanem drogi można by. powied.de6 ku przodowi a °' kola wózka 'łf"f' f d li dl a mii 
- akDO 1150 mm.), nie może tak hi1 I małycznych ł w Da&zy~h wanmkach u ii do boane~o w6w nadaj4 •ię (ze pt:eduł „, tylne,to Je.ob dlółocylda u un owa a r 
two Włlstlwa.6 ale 'Wlżędsłe, atajt się 1 mo:Uiwa kanystanle zeii ,.. cł4ru ma względu na solidno4~ budowy moti-1 (od 4ó -...200 mm. - " zależnołd lłllkll z pełnym 
:rłn.S:::ltaya ł ~zcmy musi cznłe dłużs.Mgo okre&u czaau DU • cyklu 0 .Ulliku od $()() cm kw. w Oct konstrukcji. . • I 
~ I so16wkł. zwył. Zupełnie Jeldrie bount wóń:I s Wó&ek ~. był pnymooowan7 UZbfOJlh em 
JedDMłe ,...,lłoeowanłe bocmetłO Pr6dc ogromn~ oowiękuenła wy 'ma14 ~ I bell niezdande reso- 1 pp lewej lub prawe) sttonłe motocy• 

..... opoamłe swłębta zui« ~ gocly Judy, eo w d.afszych podróżach I rowanero koła itóeuje lie 1'6wnła kia. Zależy to ponłeqd od ldil'u!Jk1t ate~~ 10.J!":!!..~-= 
Mąlda, maW& wWe aalłdomagd IM • azaegóbiołd d1a pa. A pocłada bar do 350 Mwe_g~ typu specfalnłe do mchu. W i>olsce ad* o~l Zw~ Wlaśdcleli I>oroiek ~ 

cho du.że :tnacsebłe, ~ dafe m~ tego celu bucloW&ttych. nl•k prawostronny włdcftym wy chodo-.vch ,,Łuika'". UrocsyatoU _ 
no&6 abr.nla w cltoir• potrsebaelo Jtama winna ~~ ~ fe Ile mnłeucsenł• boc.metł'O w&z:b . • - 1 aL r_.a • .a...U-1 .r.t. bagażu, bez n.denk IO na prsemok 11 h__... t 6ska. • a. lewej strony motocykla Jeat to wy_• będzie się Pr.iY ~W·'-~J '7~-
~· i aakodzenła. c ~,., w godnte1ue dla kłerowey (~ wypńk rymoocie. Uchwala ...._... -~ 

W por6wnanht w s umothod.em Wósłd, posl.adaf4ce da.łałec%nłe dl lej tiawl~hnł drolł ł jddzie "° JWA dzenM Z.łądtu »Olłaa w test .,a61t 
motocykl s w6ddem l)OZOSłałe zaw• 1'114 ramę pnymocowu~e sł do tamJ wet &łroń{e nie naat9~uje łd.uanh w całej pełnł aalsowana. ~ 
lft pojudan wybitnJe · apottowym, motocykla w trzech • mJao mółocylda ptHE w6zek). f•e 1-CSDOU apołec:ses\ahła I ~ 
wymaga macznfe mniej •komplikowa i w+cle a przodu, z ty i ukośnie, pny 
net obsłulf(, cbłęld choćby łatwemu ł czym wtpórnil ukołfty hadfoc:& • • t t I 
:*~~.d:.=~ ~aa::; 1:!::.{muje alę elaatyCSAie ,_.. 40 zawodnika w vns ar owa o 

I 
::eet ':!~chn;!~ · mi aaJll)DfeJuy I~ ":~e!-lłka:!i!::h.1;":.= do walkl a Grand Prix Polskl -~ 

Nałur"nłe m~ do kt6rego mania prawidłowego l>Ołoien.ia w6• SamocliodOWJ ra1d Automobil-i man, 27. Strenger na Cltronena""' I pnysłosowu~ się hóczny w6!1:ek musi ka podczas Jazdy po.! obdiłeniem klubu 0 którym pisaliAiny VI po- 29. Polański na łłansle, 30. Katel 
a posladd ~ ID.Oc:il.ł ramę. w6zek h= pasdeta i rotocyld powłn przednich dodatkach rozpocz~ bach, 31. Potocki hr. M. Jl& B. ... 

si11- Na starcie stanęło ostatecznie W „ 3& Penezyna tta Steyert&, rt. 
40 sawodnik6'W. Niemcy jak 'Wła- Tarnavta na A.ero, 41. J~ 
domo w ostatniej chwili :zdezerto. kJ na Mercedet Bena. •2. ~ 
wali. pnysilaj_c. wy~tne tłomA kowski, 4.3. l>ronast.ko_ "- Qtaa
czeni• o rzekomych vudhośclach tróloUS. 45. Dsierl11laki .._d;ftef, 
'Wizowych. · Jezell filrerzy spottu ca Renaull W kategotil W *"'" 
motorowego w Niemczech .._dzł tuje 11 zawodników nr. 51. u. 
u, te wycofalliem r.vym titrudni, 52. Kan:ze\V$kf, &3. MarO. M. Ka 
organizatorom pratt; to grubo li~ mletlskł, 55. Zagórna, &11. Kamlł
pomylili. ski, 57. Pajewski, 58. Kuncewiele 

Zawodnicy zostali podzłelem na Via, 59. FlorewiCZt w4Zy8C)" na Che 
4 kategorie: wroletach, 60. PetzeA na Ford ł 

W kategorii I startuje~ zawod- V. 

kledg 1t1lasclclele tak.1.óH'ek 

lledil mogli korz1stał z 20°\a ulgi 

nik6w, - dla ori~ntacji naszych Start do I etapu~ ... 
czytelnik6w podajemy nazwlska dziSiaj o gods. 5 rano z Aleji Nie
wraz z numerami startoweml. 1. podległości przy Al Marazałkl 
Formanek (Czechy) n'a Ąero, 2. Piłsudskiego próblł rozruchu .U• 
Prądzyński, 3. Jaellen (Jugosła- nika oraz próblł szybkoAcł pł .... 
wia), 4. Szachowskl wszysey na kiej na dystansie 1 kln. poczyni Sil 
Skodzie, 5. Ghisalba (Włochy), 6. wodnicy ruszyli do jazdy et.apo
mjr. Ryl, 'I. Rannenfeld, 8. Szy- wej na dY*tantie 4500 km. 

Przy nabywaniu S8mOChOdtił puła, 9. Vestidello (Włochy), wszy W numerze jutrzejaąm lllUliiei 
sey na Fiacie 1100. cimy pierwszą korespottdencjq u 

Kl11Pa&obde Olńawialiśmy na wych wystąpił ponownie do materbły Pedne - nleprze1cncał4C• W kategorii n startuje 15 za- szego , specjalnego wysłannika. 
łamadl naszego dodatku sprawę Min. Skarbu, od stanowiska któ- rocz~ zł. od 1200 - do 1800 i dfate- wodnikóVI. Zawodnicy wr~ do Wal'daW)" 
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llłlkome, U.Oill korzystać z przy rej zależy los kilkuset pracowni :_Prg~;~rot'!i = ~en!!1!!: ' . . 
r.;:eJ. 2':~:: ~ ::n:a~~ :So';o~tjrślny clatszy rozwój ~ :;,s;daa:.~~~:o=tro:ż~ I Zi zd plaxielD\VJ dD Spały 
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1 
ryb~ego,b.s~e spkozyto w JD&oł 
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J - Rasputin może wyczuć nosem, że to wsz:/stko 
jest podejrzane ... Może zapytać księcia, czemu to pro

j szą go na dół, do piwnicy? Trzeba liczyć się z każdą 
ewentualnością ... 

RYS 

KREWikI 
W mieszkaniu prawicowego Posła Dumy, Purysz.. 

kiewicza odbyło się spotkanie z księciem Jusupowym. 
Dwaj fa~atycy monarchii radzili nad tym, j~k z.gładzić 
Rasputina. 

Puryszkiewicz nie długo czekał na odpowiedź księ-

bę'dzie znacznie łatwiej zatrzeć ślady morderstwa. 
- Tak, tylko otruć ..• 
- I właśnie tutaj, w pałacu księcia Jusupowa .... 

Plan księcia jest najlepszy.„ 
eia: - Trzeba jednak szczegóły dokładnie opracować; 

- Tak, rozmawiałem jut z przyjaciółmi ... W akcji w którym pokoju to zrobić, w jaki sposób... f 
weźmie udział wielki książę Dymitry Pawłowicz. .. Omó- Tu gospodarz mieszkania, rad, że jego plań został 
wiłem już z nim tę sprawę ... Wielki ksią!ę zdaje sobie przyjęty, zabriał głos: 
równiet iSprawę z niebezpieczeństwa, jakie dla bytu - Są,dzę, że najlepiej będzie załatwić wszystlCo w 
monarchii stwarza osoba Rasputina... piwnicy„. Obejrzałem już zupełnie to miejsce •.. Są tam 

Puryszkiewicz przerwał i powied7'iał: wygodne pokoje... Nie ma tam okien, mam tam jedną 
_ Jest to niebezpieczeństwo nie tylko dla monar- salkę, specjalnie dla pijaństwa moich gości. 

.:hii, ale i dla całości naszego imperium.„ - Ale w jaki sposób zdołamy zwabić Rasputina tam 
_ Słusznie... do piwnicy? 
_A któż to są ci pozostali pańscy sojusznicy?... - Urządzę tam wszystko z komfortem i powiem mu, 
_ Pełną pomoc zadeklarował majur Suchotim. ~e w moim pałacu jest już taki zwyczaj; goście scho-
- Mamy więc czterech, a reszta? dzą do piwnicy z winem ... A tam, niech on sobie krzr-

- Poza tym jeden doktór, Lazowert, no i oficeri:> czy, ile mu się podoba, nikt jego wołania nie usłyęzy ... 
gwardii, Janson. Szóstka wystarczy na jednego... - Swietnie, niech tak będzie ... 

_ Oczywiście, szóstka wystarczy!.„ Wkrótce odbyło się nowe spotkan:ie spiskowców, 
Rozmawiali ze sobą jeszcze pół godziny, po czym którzy obejrzeli izbę piwniczną, urządzooią z wielkim 

p<>żeg.n.ali się w wielkiej przyjaźni komfortem, tak, że przYJ>ominała rAcze.i wsch ··dni Sll-

- A więc, książę, kiedy znowu się spotybmy? łon do przyjęcia gości.„ 
~ Dam panu znać, Władimir Pawłowfoz„. - Piękne.„ 
- Upłynęło kilka dni. Książę zwołał wszystkich - :Wspaniałe ..• 

uczestników spisku na naradę do swego pałacu, na Moj- Trudno było :n.aprawdę poznać, że kilka dni temu 
ce. mieściła się tam zwykła, wilgotna piwn.ica. ściany były 

Przy lampce wina opracowano szczegółowy plan, świetnie ozdobione, porozwieszano n.a nich drogocenne 
Jak sprzątnąć Rasputina. . dywany i dyskretne abażury, które przesłanfały światło„. 

- Sądzę, że z tą kanalią nie trzeba się długo pa- Kanapy, okryte n.arzutami, jedwabne poduszeczki. .. 
tyczkować _ perswadował wielki ksiątę Dymitry. _ Również i schodki, prowadzące do piwnicy, przykryto 
Gdy się go tu ściągnie, trzeba mu wpakować kill.rn dywanami.„ 
kul w łeb i basta koniec.„ Wszystko było tak urządzone, aby rzekomo zakon-

- Nie nie ~ poparł kto·s stanowislto kslęcla Ju- spirować tajne spotkanie, które ma odbyć się między R:l
supowa. _'Sądzę że najlepszą bronią będzie trucizna, sputinem a pięlcną to~ księci.a Jusupowa._ 
zawsze tą drogą będzie łatwiej... . . . . . {I ~ed~ak ni~którz! spiskowcr '?'suwali jeszcze za-

- Słusznie, przede wszystkim nie będzie strzałów, s~zeni.a. Szczeg6nie Puryszk1ew1cz wysuwał szereg 
re m()gą, ści•ągn.ąć za wczet.nie policję. a. -po wtóre uwag: . 

Po kilku dniach zatelefonowała · Gusta. f 
- Muszę się z Jfanią zobaczyć - ośwfa.dczyła. I 

r \ 

~~B~l~]m©~©l©l©l©l©l©l©l©l©l©l©l©l©l©łl 

- Co się stało? - zapytała Bronka. 
Serce jej mówiło, że banda znów chce od niej pie- I 

tniędzy. W. żaden sposób nie mogła wyrwać się tym pi
jawkom. 

Twarz jej stała się at ziemisto - szar~, gdy usły
szała odpow:iedź Gusty: 

- Przeoiet pani wie, te telefonicznie nigdy nie 
udzielam WYjaśn-ień„. Chciałabym się zobaczyć z panią 
jeszcze dzisiaj. 

- Nie, to niemotliwe. Jestem dziś zajęta - odpar
ła Bronka. 

- A więc jutro około jedenastej przed , południem 
ta.m, gdzie zwykle. 

z.a każdym razem, gdy Bron& · miała spotylCać słę 
z Gustą., przeżywała ciężkie chwile. Tym razem jeszCT.e 
bardziej przerażona, ponieważ wiedziała. iż obecnie nie 
potrafi zaspokooe żądań Gusty. Dwa r.azy udało się jej 
zdobyć pienjądze, ale za trzecim razem inapewno wpad-
nie. Jarocki wreszcie przecież się poła.pie, !e jaka§ ta
jemnicza ręta kieruje tymi wszystkimi aferami. Jeden 

Bronka ~ators'ka, która kocham sfę do ~lettstwa -w dy
rektorze wielkiego banku, Romanie Jarockim, postanowiła go 
zdoby~, pomimo, że był żonaty l kochał żonę. W tym celu 
nawiązała kontakt z bandą przestępców. Banda w podstępny 
sposób zwabiła Helenę Jarocką do Argentyny i sprzedała do 
dornu publicznego. Helena zdołała stamtąd zbiec i po wielu 
przygodach wróciła do Polski. Jarockiego zaś usidliła Bronka 
i zamieszkała u niego. 

Jarocki był przeko~. te żona rzeczywiście go porzu
ciła, to też gdy po powrocie do Warszawy Helena zajechała 
do siebie, Jarocki wyrzucił ją. Zrozpaczona postanowiła po
pełnić samobójstwo. Przeszkodził jej w tym powieściopisarz 
Bartosz, który będąc wdowcem, powierzył jej opiekę nad 
swoim jedynakiem i Helena wkrótce wyjechała z dzieckiem 
na wieś. 

I 
raz dokonano napadu bandyckiego n.a jego mieszkanie 

· i otworzQino ogniotrwałą gasę za pomocą p~robionego 
klucza, drugim razem sf.ałszwano czek na dziesięł tysię-

Bronka obawiała się, że Helena mimo wszystko zabie
rze jej Jarockiego, to też poleciła bandzie, aby usunęła ry
walkę. Banda zażą.dała ~a to dziesięciu tysięcy złotych. 
Bronka wykradła Jarockiemu czek in blanco, a poqejrze
nie padło na sekretarza Jarockiego, którego aresztowa
no. Banda otrzymawszy czek, zabrała sie do dzieła. 
Wyśledziwszy gdzie przebywa Helena, otruła dziecko 
Bartosza, a następnie oskarżyła o zgładzenie go Helenę, 
którą. aresztowano. W toku docnodzeń przesłuchano rów
nież i Jarockiego. Przemysłowiec dowiedziawszy sie o 
co jest oskarżona jego zona, wrócił przygnębiony do do
mu i opowiedział o wszystkim Bronee. 

- Nie chciałbym, aby gazety pisały o tym, ~e jest 
on.a moją żoną - oświadczył Jarocki. - Nie przyniesie 
mi to zaszczytu. Przypuszczam, że elanie ona przed 
sądem, a gazety zazwyczaj poświęcają wiele miejsca 
tak sensacyjnym procesom. 

- Na to nie ma rady, kochany. Przypuszczam jed
n.X, ie nikt tej zbrodni nie będzie wiązał z twoją osobą. 
Zostanie przecież dowiedzione, te znacznie wcześniej 
serwałeś z tą k-0bietą. 

Broka przeżywała obecnie radosne dni. Czuła się 
snacznie pewniej. „O, wspaniale to wszystko urządzili! 
- oieseyła się. - Teraz Roman jest moim na zawsze!" 

Dotąd ju~ niczego się nie obawiała. Helena była 
Jl'lOralnie uśmiercona. Zdobyli nawet świadka. Tak, do
skonale to wszystko zrobili. Helena nie może jej już 
~ szkodzić. Zg'llije w.: wi~~ieiu !..,. 

cy złotych, .a trzeci raz może zniszczyć jej szczęście. l 
. Przez całą noc BTonka nie zmrużyła oka. Jarocki 

co pewien czas pytał czy stało się co? Dlaczego nie mote 
zasnąć? 

- Sama nie wiem... Jest tak gorąco ..• 
- Za dwa tygodnie będziesz się napaw·ała chło.dem 

JSa fiordach. Zapomniałem Ci pmedzieĆ, że zamówiłem 
kajutę pierwszej klasy :n.a luksusowym , statku „Piłsud
ski" i za tydzień wyruszamy wycieczką w podrót do 
krainy bajek tysiąea i jednej nocy. 

Bronka nie odpowliadała. Nic ją n:ie interesowało. 
Wszystkie myśli pochłonęło jutrzejsze spotka.nie z l"..JJ

stą.. 

Jarocki za.S m6wił, pieszcząc ją: 
- Wreszcie moje i twoje nerwy wypocznii. Rozu

miem, martwisz się zbytnio moimi kłopotami. Nie ud.amy 
się juz do Vichy, lecz pojedziemy wprost do wspani.a
łych brzegów Nornegii. Tam piękne krajobrazy działają 
na człowieka, jak kojący balsam. Gdy przde dwoma laty 
byłem :na fiordach, zdawało mi się, że w ciągu tych 
piętnastu dIJ.i przeżywam jakiś przceudny sen. Człow.iek 
obdarzony najbujniejszą fantazją nie potrafi sobie wy
obrazić tej cudej malowniczości, jaką stworzyła naj
większa artystka - przyroda. śpij kochanie - poca
łował jął 

Bronka nie słuchała nawet tego, co mówił Ja.roc
ki. Bez uczucia odpowiadała na jego pocałunki i nie 
przestawała myśleć o jutrzejszym spotkaniu z Gustą. 

Nazajutrz około godziny jedenastej udała się do 
kawiarni, w której zwykle spotykała się z „pijawką", jak 

.. 
• 
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Książę Jusupow był jednak pewny swego planu: 
- Odpowiem mu, że właśnie przyjechał.a rodz~ 

mojej małżonki, że nie chce, aby gaście go tu spotkali .... , 
Poza tym oświadczę mu, że wszyscy moi n.ajblilsi j.lrzy
jaciele schodzą się zawsze w tym intymnym salonie, ~ 
to najbardziej pikantny zakątek całego pałacu ... 

- No, tak, a jak będzie z gośćmi? 
- Wła§nie, wy wszyscy odegracie rolę gości mo.-

JeJ małżonki._ Będ~ecie na górze hałasować, podczas 
gdy j.a go sam wykończę ..• 

Wszystkie szczegóły planu zostały szczegółowo o
mówione. 

Rasputin przybędzie ·do pałacu Jusupo--.va autem. 
które nosi emblemat carskiego dworu, tak, aby zmylić 
czujność szpiclów-

- Właśnie, moje auto ma emblemat dworu cankie
go - odezwał się wielki książę Dymitry Pawłowicz. 

- Wasza Ksią.żęca Mość zechce nam chyba .zao!i&
rować swoje usługi? 

- Ależ, oczywiście.„ 
- Swietnie, takie ,auto zmyli czujn~ wssyst. 

kich policjantów i szpiclów; nieraz jut widywaU, ju 
auto carycy przybywało pod mieszkanie Rasputina._ 

- Tak, to prawda .... 
Trzeba jednak było usunąć szofen wielkiego ksłę

cia, aby pozbyć się niepotrzebnych świadków. 
· Tu przydał się wła§nie Janson, który wziął na 
siebie spełnienie roli szofera. 

- Ja również mogę odegrać rolę szofera, 'dob~ 
prowadzę maszynę - wtrącił się doktór Lazowcrt. 

- Zobaczymy jeszcze, jak to wszystko załatwić.„ 'A 
więc, dalszy ciąg naszego pl.a.nu tak oto urzeczywistni
my - ciągnął książę Jusupow swoje plany. - Pod
czas gdy ja będę bawił z Rasputinem w piwnicy, za. 
czekajcie wszyscy na nmie na górze; być może, iż zajdą 
111ieoczekiwane okoliczności... Pomoc wasza będzie mi 
potrzebna! 

W taki oto sposób opracowali wszystkie szczegóły 
planu. 

Potem, gdy tylko trucjzna po.działa i Rasputfu 
padnie trupem, zawiną ciało jego w pled, zwią4, autem 
zawioą nad rzekę, tam wpuszczą je do wody. 

- Trzeba będz.ie włożyć w pled jakieś cięłary, aby 
ci.ało poszło 111a dno - wtrącił się Puryszkiewicz. -
Można wpakować tam dwupudowe jakieś .ciężary, ja 
przywiozę ze sobą ciężary ..• 

- $wietnie, a wi~ na kiedy ust~~ o~czn7_,.~ 
termin? • .._... 

'(Dalszy ciąg jutro). 

nazywał-a Gustę w duchu. 
- No, jest pani zadowolon.ą? - przebiegle u:śmie-

chnęła się Gusta, gdy Bronka usiadła przy jej stoliku. 
- Z czego? „. - udawała naiwną Bronka. 
- Pa.n·i o niczym nie wie? 
- ł{ie.„ 
- Helena oskariona o otrucie dzieclCa siedzi w w.lę-

zieniu. Jest to lepsze niż naturalna śmierć. Ta ~mierć 
wykaże Jarockiemu, te żył z kobietą - potworem. 

- A ezy są dowody, które s-~lnie ją obciażają -
zapytała Bronka. 

--:- Hm- Nawet m.ajwięksi adwokaci nie zdoł.frją 
WYkazać jej niewinnolci. Ręczę pani conajmniej za 
piętnaście lat więzienia. · 

Bronka nie chciała zdradzić si~ jak cieszyła ją 
ta wiadomość, ponieważ wiedziała, że ·im większą oka
że radość, tym W)'ŻSZlł będzie musiała zapłacić cenę za 
tę „przysługę" .„ 

Przez chwilę obie kobiety milczały. Gusta leniwje 
wypuszczał.a z ust błękitnawe kółka dymu i obserwo
wała z podełba Bronkę. Nagle oświadczyła: 

- „Operacja" ta pochłania wiele pieni,ędzy. 

Bronka milczała. 
- Cbcfałam · właśnie z panią pom6wić o tej spra

wie.,. - Gusta lekko bębniła palcami po stole. Będzie 
pani mlł&iała wystarał się o jeszcze.„ dziesięć tysięcy 
złotych. Zapew.niam panią, te to po raz ostatni. 

- Ach! - jęknę,ła Bronka. - To jut ponad moje 
siły. 

- Nre jest taf tragiczni·e, jak pani sobie wyobra~. 
Zapewniam panią, te to jut po raz ostatni daje nam 
pani pieniądze. Rozumiem pani sytuację. Niech pani nie 
przypuszcza, że jestem aż tak okrutnl'i.„ Ale ternz mu
ezę mieć dziesięć tysięcy złotych. W przeciwnym wy
padku cała sprawa może się marnie skończyć, - b~k 
nam pieniędzy„. ' 

- Ale w jaki epos6b będę mogła dosta~ dziesięć 
tysięcy złotych? Chyba pani chce, abym wpadła? Ale 
wówczas wszystko wyjdzie na jaw". 

- ·w. jaki sposób? Może pan· pozwoli, te jej' P!>" 
radzę ..• 

- N:ie chcę słuchać pa.ni !'M„. Dwa razy mogło 
się udać, ale za trz~cim„. 

- R6wnież się uda - pnerwała jej Gusta, uśmie
chając się cynicznie. 

- Nie, n·i~, nie chcę o tym słyszeć ... 
- A więc chce pan.i, ażeby do prokuratury nai!-

szedł anonimowy list, że pani fest zabójczynią dziecl:a, 
a nie Helena. JeSli pugnie pani mieć taką przyjemność, 
to mogę to z łatwością przeprowadzić„. 

- Jest pam prawdzi-w>m wamiprem! - syknęła 
Bronka. 

- Może mnie pani nauwać, ja]{ się pani podobn ... 
Ale to nie zmieni sprawy - mówiła Gusta głosem o-
strym jak brzytwa. (Dalszy ciąg jutro)~· 
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ChGesz, by preGz odbiegły truśki, pij .ż 

;Wielkie ś.więto sportowe w Piotrkowie 
Miejski Komitet P.W. i W.f. Tak wygląda w dużym skru• dzem Dz!ekanem p~ot~kowskim w Piotrkowie organizuje przy cie program szczegółowo i ob- w sprawie odprawienia na.ho· 

wsp6łudzia'le klubów spotto· szernie opracowanego Swięta żeństwa przed rozpoczęciem 
wy-eh' w dniu 18 czerwca b. r. P.W. i W.f. w Piotrkowie. zawodów, gdyż przywykliśmy 
Swięto P.W. i W.f. Redakcja wyraża przekonanie, do tego w Polsce kraju ka-

Na zabraniu zwołanym w tej że organizatorzy imprezy · tej tolickim, że te.go r?dzaju ś~ię· 
sprawie przez por. Michalaka, zechcą się porozumieć z księ- ta rozpoczyna1ą się z Bogiem. 
obecnego Komendanta miejs- -

~!~:chwz~~i.~ł~~:~ałsp:i:l~w~~h. MoGne serdeGzne w1· °-ZY 
Stviierdzając, że zadanie spor· · ~ , , , 
tu; nie ogranicza się tylko do 
ćwfoze" cielesnych i zdobywa- Jełeli umiemy obserwować 
nia"· reKordów, lecz sport stano- otaczajęce nas zjawiska - to 
wi !N dużej Jnierze czynnik wy- zapewne zauważyliśmy to już 
chowawczy, kształci i urabia dawno, Albo przynajmniej sły• 
charaktery, a przez uprawianie szeliśmy . o tym od znajomych. 
ćw.ić:zeń / cielesnych i uczenia Bo wzmianki w prasie znajdu
dyscypliny wyrabia u młodzieży jemy o tym często. Coraz czę• 
poczucie szlachetnej walki, za- ściej. . 
let. rycerskich i tego wszystkie· Pułk, stacionowany w mias
go, co jest cnotą aentelmena teczku X. opiekuje się szkolą 
~ sportowca, organizuje co- miejscową lub jakąś odległą na 
r-ocznie .takie święto, które ma Ziemiach Wschodnich. A znów 
być „_ przeglądem działalności w X. żołnierze . dożywiają tyle 
~portowej .i życia organizacyj- to a tyle dzieci najuboższych 
nego w myśl zasad, że sport rodzin. A jeszcze gd~ie indziej 
to praca nad podniesieniem żołnierze instalują dla dziatwy 
zdrowotności obywatela tej ży- szkolnej radioodbiornik, urzą
wotn~j siły Narodu, która de- dzają dla niej piękną gwiazdkę, 
cyduje ,o zą~adnieniu obronno- czy przedstawienie„. A wycie
ści kraju. · · czka szkolna, co przybyła z 

W wyniku zebrania zawiązał odległych stron Polski znajdu
się Komitet Swięta P. W i W.f. je nocleg w koszarach. 
na c~ele .którego stanął jako Ze swej znów strony dzieci 
przewodniczący znany sporto- i młodzież bierze żywy udział 
wiec p. Aleksander Knieja. w corocznych uroczystościach 

kiórej dziecko dożywiane jest 
w żołnierskiej , kuchni. 

Dla dzieci zaś kontakt z woj 
skiej nie tylko zaprawia je do 
pracy społecznej, ale ma jed
nocześnie daleko idące wartoś 
ci wychowawcze. Przyczynia 
się do tego, że wszystko co 
dotyczy naszej potęgi zbrojnej 
co łączy się w jakikolwiek spo 
sóh z naszym wojskiem - ma 
wśrócł dzieci i młodzieży naj
gorętszych, najbardziej zapalo
nych i gotowych do wszelkich 
ofiar zwolenników. Dziecko 
traktuje też żołnierza jako coś 
bliskiego, bardzo dregiego i 
swojego. A że każde dziecko 
jest bardzo wrażliwe na piękno 
czułe na bohaterstwo - oby
dwu zaś . tych pierwiastków do• 
starcza jego wyobraźni pod 
dostatkiem wojsko przenika 
naszą młodzież ów tak ltarcłzo 
potężny i zdrowy duch żoł· 
nierski. 

i e c k i . nektar boski ! 
, problemy, w1ązące się z planem 

Zwrot podatku lntórej przed.ys.kuto"'.ano różne 

Zarzęd Stowarzyszenia Kup- zabudowy, uczestnicy konreren
ców Polskich w Piotrkowie po- cji wyjechali autobusem w te
daje do wiadomości PP. Człon- ren. 
ków, że płatnicy którzy nabyli Zebrany na miejscu materiał 
na rok 1939 świadectwa prze- orientacyjny posłuży rzeczoz
mysłowe i karty rejestracyjne nawcom do wydania opinii o 
- nie są obowiązani do wpła- tym planie. Ta opinia będzie 
cania na rzecz Zarządu Miej- miarodajna dla władz nadzor
skiego 15 proc. podatku drogo- czych przy akceptowaniu planu. 
wego, azdyż podatek ten uiścili Qbecnie więc budownictwo 
oni przy nabywaniu tychż~ świa- prywatne będzie przystowane 
dectw przemysłowych i kart zupełnie ściśle do planu szcze
rejestracyjnych. gółowego, opracowanego na 

Pla~nicy, któr~y P?S~~~ją podstawie ogólnego planu za
powyzsze \\l,arunk1, a uiśc1h JUŻ budowania. 
wymieniony podatek, winni zgło
sił s\ę do Zarządu Miejskiego 
- Wydział II ·Skarbowy, z żą
daniem zwrotu wpłaconej sumy. 

Zjazd starostów 
łódzkich 

W dniu onegdańszy~ w Urzę
dzie Woje,wódzkim w Łodzi od
był się zjazd starostów pod 
przewodnictwem woj. Józew
skiego z udziałem wicewojewo
dy Jelinka i naczelnika wydzia
łu. W czasie zjazdu, w którym 
wzięło udział 16 s.tąr~stów 
omówi.ano najpilniejsze 'potrze
by posżczególnych powiatów 
oraz sprawy oreanizacyjne i 
administracyjne. 

Małoletni - topielec 
Podczas klłpania się w rzece 

Moszczanka, utonął Tadeusz 
Gon•zio, lat 10, zam. we wsi 
Białk~~ice gm. l3ogusławice. 

Tajemnicze . 
. samobójstwo 
Do szpitala miejskiego przy

wieziono w stanie nieprzytom· 
nym 30-letnią S. Boru~ławską, 
która, jak stwierdzono targnęło 
się n'a życie przez wypicie więk
szej dozy płynu trującego. 

Mimo szybkiej pomocy lekar
skiej i zastQwaniu przepłukaniu 
żołądka, nie udało się· despe
ratki utrzymać przy życiu. 

Przyczyna des.perackiego czy
nu nie została jeszcze ustalona. 

Zbiórka starego 
żelastwa i odpadków 
Donosiliśmy już że klub mo

torowy Związku Strzeleckiego 
zainicjował zbiórk, starego że· 
lastwa, odpadków i puszek bla
szanych celem przesłania do 
dalszej przeróbki. · 

----------~ " 

C U Ir. 1• ·c h H1dawl,~k iza~~!~!J08 nasi1n 
• Centrala - Warszawa 

Ceglana 11, tol. 565-60 

KQ-mitet ustalił . ryGStępujący witania powracajęcych z ma
program: Zbiórka klubów od- newrów do macierzystych gar
bedzie się dn. 18 b. m. o godz. nizonów zołnierzy. Uczestniczy 
9-ej rano na miejskim stadionie też w święcie pułkowym, zbie
spQrt., gdzie się kluby ustawią ra książki dla świetlic żolnier
w porzędku alfabetycznym. Na- skich, oraanizuje w okresi~ 
stępnie odbędzi~ się defiład~a Ty1iodnia Polskiego Bial~go zawiadamia, że wyszedł z druku 
którą pop~owadzi p. prezes By- Krzyża przedstawienia dla żoł- Cennik n•sion do wysiewu l1tniege I ]eslenneuo 

~;trlłL-.' - .... -- nierzy. Ostatnio zaś polska mlo 1 wysyłany jest na•tĄ,danfe. 

Akcja ta na terenie powintu 
dala bardzo pomyślne rezultaty. 
Liczyć należy, że społeczeństwo 
tomaszowskie doceni wielkie 
znaczenie tej akcji i ułatwi zna
cznie Związkowi Strzeleckiemu 
pracę przy zbi6rce szmelcu. 

Otwarcie oqrodu 
. Jardanows\tie90 · · Po okolicznościowych prze- dzież bierze masowy i entuzja, ------------

mówieniach rozpoczną się za- styczny udział we wzmaganiu A ten duch żołnierski, gdy' , Ofiarny czyn 
wody lekkoatletyczne, kolarskie, naszego pot,cjału· obronnego. już kogo przeniknie - nie gi-
piłki rę~nej i nożnej oraz te- Szpalty gazet roją się od zdjęć ni•. Zbiegiem lat znajduje in- ~racownicy zn~nej i zaslu~o
nisowe i t. d. drobne słabe ręce dzieci prze- ne przejawy, inaczej się uzew· neJ ~la polsko•c1 naszego m1a-

Komitet Pomocy Dzieciom i 
Młodzieży czyni przygotowania 
do poświęcenia Ogrodu Jorda
nowskiego. Kolarze zebrani przed bois· kazuję ufundowany przez ich nętrznia ale trwa. Aż do os- sta firmy p. Tadeusza Dobrzań-

kiem w asyście motocykli i sa- szkołę karabin wyprostowane- tatniej kropli krwi... Kate. skieazo w Piotrkowie ofiarowali Poświ•cenie to odbędzie się 
w niedłuaim czasie. mochodu lekarskiego odjadą na mu na baczność żołnierzowi. · sw6j jednodniowy zarobek w 

miejsce stal'tu ul. Limanowskie- Młodzież prześciga się w 0 _ kwode 35 zł 80 gr na fundusz 
go róg Slą_skiej i na sygnał kie- fiarności . . Brz~cząca zawartość Teatr częstochowski Obrony' Narodowej. Kwota 
.iownika zawod~~ p. Mon~~y, skarbonek gdzie mozolnie ciu- powyższa wpłJtcona została na Po zabawie 
rozpoczną wyśc1g1 do Kamins- łało się ~~osze na piłkę, narty W Piotrkowie wlakiwe konto PKO. 
ka (trasa 50 km.) czy rower wędruje teraz na in W •niu 14 bm br. w sali im 

. do szpitala 
W międzyczasie odbęd11 się ny cel... To też coraz to inna Kilińskiego w Piotrkowie ujrzy 

zewody lekkoatletyczne: kula, szkoła ,w coraz to innym mieś my świetną sztukę scenicznę 
~ysk. biegi rzu.ty, skoki i t. d. cie wręcza uroczyście wojsku Gabrieli Zapolskiej pt .• Panna 

Kierownictwo zawodów piłki imponujący CKM, czy parę ka· Maliczewska" w której wezmą 
ręcznej spoczywa w ręku . P· rabinów, czy karetkę sanitarną. udzial najlepsze siły Teatru 
dyr. ·Tórentza", który jako pre · Podniosłe to i budujące, a Miejskiego z Częstochgwy ze 
;res podqkręgu poprowadzi roz- jednocześnie jakżeż symbolicz- znakomitą artystką sceny pol
ery~k~ w. myśl z ·góry ułożone- ne obchody. skiej p. Jadzią Andrzejewską 
ao programu. Węzły zatem łączące wojsko na czele. 

ł<lub Lawn-Tenisowy rozpo- z dziećmi i młodzieżą - to nie Bilety w przedsprzedaży na-
czyna elimina·cyjne zawpdy · o węzły jednostronne. To sto- bywać można w Pijalni Mleka 
10-ej- zrana, popołudniu finały. sunek oparty na prawdziwej „Zdrowie" · · 
' ·O · godz. 13-ej nastąpi począ- serdeczności tak z jednej jak i 
tek zawodów pływackich, któ- z drugiej strony. Stosunek bio
rymi kieruje p. komisarz .Skot- rący swe źródło w sercach. Ser 
nicki. · ca zaś te - zarówno serca 

O godz. 16-ej rozpoczną się żołnierskie, jak i serca dzieci 
zawody piłki nożnej. Udział są jednakowo gorące.' 
bierze 5 drużyn: Concordia, Ma- Czyż trzeba mewić o znacze 
kabi,- Ruch, Skra i Zryw. · niµ, jakie to ma dla obydwu 
, Udział' w zawod"'ch z wyjąt- stron? · 
ki_e,~1. de_filady. mog~_wziąść tył: Przed ·wojskiem otwiera pię• 
ko c1 żawodmcy, ktorzy zostah kny teren pracy społecznej, 
zgłoszeni przez 'cirganizacje i łączy 'i z'espala go ze społe:. 
kluby spc,irtowe~. ' czeństwe'm. Bo z j.akqż czuło· 

Zawodnicy i kluby sportowe, ścią, z jakąż wdzięcznością 

LOSY do czterdziestej piątej 
Loterii Klasowej 

SĄ JUŻ DO NABYCIA 
w szczęśliwej kolekturze: 

Jad w i g_i Gór s k i ej 
Piotrków Tryb. Al. 3-90 Maja 34 

Nowe udogodnienia dla graczy! 
Zw.iększona ilość wygranych I 

którzy uzyskają pierwsze miej- patrzeć odtąd będzie na Zł • • f' FON 
sca otrzymają dyplo\l'Y· polskiego . żołnierza matka OZ 0 tarę na • 

. \ 

Plan racjonalneJ 
rozbudowy miasta 

W nocy na 6 bm. niejaki Ross 
zam. w Piotrkowie przy ulicy 
Przedborskiej Nr. 6, wracając 
z zabawy z Wolborza, został 
na drodze pobity skutkiem cze
go Qqniósł ciężkie usz,kodzenie 
zadane mu kamieniem w gło
wę i został umieszczony w miej
scowym szpitalu. 

W związku z opracowanym 
przez Biuro Planu Regionalne· 
go w Łodzi o.gólnego planu 
rozbudowy miastn Tomaszowa, 
odbyła się ,w sali posiedzeń Ra- - Krwawa bójka 
dy Miejskiej konferencja z u· wi-Bełchatowie 
działem szeregu f achowctiw w I. 
tej dziedzinie celem zaopinio- W Bęłch~towie przed miesz-
wania tego planu. W konfe- kaniem Zeligiera Adolfa, na tle 
rencji z pośród zaproszonych porachunków osebistych pow
rzeczoznawców zamiejscowych stała· sprzeczka, a następnie 
udział brali: prof. To.łwiński - · bójka porniędzy Zeligierem A
znany urbanista z Warszawy, dolfem, synem jego Arturem z 
przedstawiciel Towarzystwa O- jednej strony i Krygierem Mie
aiedli Robetoiczych-dyr. Strze- czysławem, Kowalczykiem Leo
lecki, inż. Dalbor i Pękalski z nem i Siwkiem Ludwikiem z 
Poznania, inż. Tomaszewski - drufiej ·strony. W czasie bójki 
.ze Związku Miast Polskich, dyr. Krygier, ·Kowalczyk i Siwek 
Sajkiewicz i inż. Porczyński - poturbowali Zelieiera i jego 
z Urzędu Wgjew6dzkiego, zaś I syna oraz wybili szyby w ek
z Biura Planu Ręgionalnego· - -nach mieszkania Zełigiera. Kry
dyr. Gawroński i· inż. Berliner. gier, Kowalczyk i Siwek zostali 

Po dłuższej konferencjj, na zatrzymani do dyspozycji sądu. 

I · 
Kino-Teatr 

Największy film szpiegowski, film który trzyma wi
dza dwie godziny w niebywałem napięciu p. t . Kino - Teatr 

Sukces kinematografii ·francuskiej która ukazuje 
prawsziwe życie bez oslonek. Dramat z życia 

. kobiet ulicy p. t. . 

.. · tA,,~.·s· " 
„,~ 

w Piotrkowie 

. ·. „pl •. Ni13podle
głoścl nr. 2. 

.I 

39 -KR OK O W 
w Piotrkowie 
Al. Maja 11. 

Pod f ałs.zywym·. oskarżeniem 
· (Zatra~ona ulica) 

w, rolach głównych: · Dita Parło, A. Prejean -
Inkiszynow 

l' . 

v rolach głównych Madeleine Carroll, R. Donat . I 
Popol. o godz. 3. „Moi rodzice rozwodzą się" 

Po~l\tek o godz. 5 pp, w nledziele i święta o godz: 3 po poł. Pop._o .. 3 Statek. Widmo o5 .Niebezpieczna .granica ..... „ ...... --.:..-_„._ ... __________ „.,.11!1!111 ... „„ ...... _„~ 
miesięczn~ „Dziennika Piotrkowskiego· wynosi 2 d. 50 gr. z dostawą zt 3. CENY OGŁOSZEN: 1-sza str. 1 wiersz mil. jednołamowy 80 ft1 

· PRENUMERATA: kwartslniE z przesylką zł. 9, rocznie 36 zł. Konto P. K. O. Nr. 602.480 w tekście 60 gt.Ostatnin strona 40 gr., drobne 20 gr. za wyraa 
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